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POGODA
Dzisiaj będzie częściowe za­

chmurzenia, gorąco i parno, z 
najwyższą temperaturą do 93 F. 
Możliwe są przelotne deszcze i 
burze.

Jutro bez zmian, nadal gorąco 
i parno.

Wschód słońca o godzinie 5:32 
rano, zachód o godz. 8:21 wiecz.

KALENDARZYK
Dzisiaj wtorek, 19 lipca — 

Wincentego a Paulo.
Jutro środa, 20 lipca — 

Czesława i Hieronima.
Pojutrze czwartek, 21 lip­

ca — Wiktora, Andrzeja i 
Daniela.

REŻYM PODJĄŁ OFICJALNĄ DECYZJĘ
H. Kissinger Na Czele Komisji

Ekonomiści 
Będą Głosować 

Na Reagana
Los Angeles (UPI) — W niedzielę 
ujawnione zostały wyniki sondażu na­
strojów politycznych pośród 31 eko­
nomistów oraz specjalistów w zakre­
sie finansów, zatrudnionych przez 
główne banki i przedsiębiorstwa prze­
mysłowe na terenie kraju. Większość 
badanych wyraziła nadzieję, że prezy­
dent Reagan stanie do walki o wybór 
na przyszłą kadencję stwierdzając 
przy tym, że jest on jedyną osobą, 
która jest w stanie zahamować prze­
rost wydatków rządowych. Jeżeli na­
tomiast prezydent nie przystąpi do 
walki wyborczej ekonomiści najchęt­
niej zobaczyliby w charakterze przy­
szłego szefa administracji washing- 
tońskiej obecnego wiceprezydenta — 
George’a Busha.

Ponadto przewidują oni, że zdo­
bywcą demokratycznej nominacji pre­
zydenckiej będzie były wiceprezydent 
Walter Mondale, który pokona osta­
tecznie swojego głównego rywala, 
senatora Johna Glenna.

Akcja Policji 
Francuskiej

Paryż (UPI) — Policja paryska

akcję, w czasie której dokonano aresz­
towania 41 obywateli pochodzenia 
ormiańskiego. Aresztowani zostali po­
stawieni pod zarzutem współdziałania 
w dokonaniu ostatniego zamachu bom­
bowego na paryskim lotnisku, którego 
ofiarą padło 6 osób.

Początkowo aresztowano 51 osób 
jednakże 10 osób zwolniono. Obecnie 
policja francuska prowadzi przesłu­
chiwania aresztowanych.

Według otrzymanych informacji 
aresztowani obywatele pochodzenia 
ormiańskiego posługiwali się irański­
mi, syryjskimi, brazylijskimi i tu­
reckimi paszportami.

W czasie akcji policja zaaresztowa­
ła także obywatela francuskiego po­
chodzenia ormiańskiego, u którego 
w mieszkaniu znaleziono broń oraz 
dokumenty obciążające.

Manewry Armii USA 
w Ameryce Centralnej 
Washington (UPI) — We wtorek 

przekazano informację, że w ciągu 
najbliższych 4 tygodni w rejonie Ame­
ryki Centralnej oraz basenu kara­
ibskiego odbędą się manewry ame­
rykańskich wojsk lądowych, powie­
trznych oraz marynarki wojennej. 
Choć manewry określono oficjalnie 
jako rutynowe, gazeta “New York 
Times’’, biorąc pod uwagę wyjątko­
wo krótki okres ich przygotowywa-, 
nia, stwierdziła, iż mają one na celu 
pokazanie Hawanie i Managui, że 
Stany Zjednoczone dysponują wy­
starczającymi środkami, aby po­
wstrzymać dostawy kubańskiej broni 
do Nikaragui.

Trzęsienie Ziemi 
w Nikaragui

Managua, Nikaragua. (UPI) — W 
poniedziałek Managua, stolica Ni­
karagui nawiedzona została przez 
dwa kolejne trzęsienia ziemi, których 
natężenie wynosiło 5.5 stopni w skali 
Richtera.

Tym razem nie spowodowało ono 
zniszczeń ani ofiar w ludziach.

Ostatnie poważne trzęsienie ziemi, 
jakie nawiedziło miasto w 1972 roku 
prawie doszczętnie zniszczyło Ma- 
naguę, grzebiąc w gruzach około 10,000 
osób.

Wzrost Ceny Złota
Londyn (UPI) — Cena złota w Zu- 

richu wzrosła o $3 do $425.50. Ceny 
dolara na rynkach europejskich uległy 
od wczoraj minimalnym zmianom.

Do Spraw 
Ameryki 
Centralnej 
Nominacja Byłego 
Sekr. Stanu Wywołuje 
Sprzeczne Komentarze 
Hollywood, Fla. (UPI, CT) — W po­

niedziałek prezydent" Reagan ogłosił 
oficjalnie informację o utworzeniu 
dwupartyjnej komisji, która zbada 
problemy Ameryki Centralnej. Zgo­
dnie z wcześniejszymi przypuszcze­
niami . kierownictwo komisji zostało 
powierzone byłemu sekretarzowi sta­
nu, Henry’emu Kissingerowi. Wiado­
mość w tej sprawie prezydent prze­
kazał podczas przemówienia na zjeź­
dzić międzynarodowego związku ro­
botników portowych, który odbywał się 
w miejscowości Hollywood na Flory­
dzie.

Nawiązując do sytuacji w Ameryce 
Centralnej prezydent podkreślił, że w 
państwach tego regionu pojawiło się 
największe z dotychczasowych zagro­
żenie ze strony komunizmu. “Nie mo­
żemy pozwolić sobie obecnie na luk­
sus lekceważenia problemu”, stwier­
dził prezydent, “jeśli tak zrobimy, 
przyjdz:e nam w przyszłości zapłacić 
za to na; wyższą cenę”.

w ciaJrz.ej części wystąpienia pre­
zydent zwrócił się z apelem o przy­
znanie funduszy na udzielenie dla kra­
jów Ameryki Centralnej długotermi­
nowej pomocy politycznej i ekono­
micznej. Prezydent odwołał się w tym 
wypadku do trudnej sytuacji w Sal­
wadorze, gdzie siły rządowe zmuszo­
ne są do stałego odpierania ataków 
ze strony lewicowych partyzantów.

“Mieszkańcy państw Ameryki Ła­
cińskiej pragną się przekonać czy na­
si demokraci i republikanie okażą się 
wobec nich przyjaciółmi, obrońcami 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Zamknięta 
Sesja Izby

Washington (UPI) — We wtorek 
członkowie Izby spotkają się na 4- 
godzinnej zamkniętej sesji, która po­
święcona będzie planowanej na ko­
niec miesiąca, publicznej dyskusji 
nad rezolucją, dotyczącą wstrzyma­
nia pomocy Stanów Zjednoczonych 
dla ugrupowań antyrządowych w Ni­
karagui.

Zamknięta sesja będzie dopiero 3 
tego rodzaju konferencją w ciągu 
153 lat. Dwie inne zwołane w latach 
1979 i 1980 również dotyczyły proble­
mów Ameryki Centralnej, natomiast 
poprzednia, która odbyła się na wnio­
sek prezydenta Andrew Jacksona w 
1830 r., odnosiła się do zagadnień 
wymiany handlowej z Wielką Bryta­
nią.

Podczas obecnej, zamkniętej sesji 
członkowie Izby przedyskutują nie 
tylko plan wstrzymania pomocy dla 
nikaraguańskich partyzantów, ale ró­
wnież propozycję przeznaczenia $80 
min dla tych zaprzyjaźnionych rzą­
dów w Ameryce Centralnej, które 
prowadzą na swoim terenie walkę 
z ugrupowaniami lewicowymi.

Sponsorami planu są przewodni­
czący izbowego komitetu do spraw 
działalności wywiadowczej, Edward 
Boland (D.-Mass.) oraz przewodni­
czący komitetu spraw zagranicz­
nych, Clement Zabłocki (D.-Wis.) 
Zwolennicy projektu oświadczyli w 
ubiegłym tygodniu, że zwołanie za­
mkniętej sesji Izby uważają obec­
nie za tym ważniejsze, że doszły 
do nich informacje o planowaniu przez 
CIA zwiększenia liczby antyrządo­
wych partyzantów w Nikaragui do 
15,000 osób. Przedstawiciele admini­
stracji prezydenta Reagana odmówili 
udzielenia w tej sprawie komenta­
rzy.

WASHINTON. — Prezydent Ronald Reagan w czasie posie­
dzenia Gabinetu 14 lipca br. Po prawej stronie prezydenta 
siedzi sekretarz obrony Casper Weinberger, po lewej — 
asystent sekretarza stanu Kenneth Dam. (UPI)

Wielki Pożar
Na Bystrem

Warszawa. (EW)—Niepowetowaną 
stratę poniosło Zakopane, region pod­
halański, a także resort oświaty i 
wychowania fizycznego całego kraju: 
spłonął wspaniały budynek szkolny 
na Bystrem przy ul. Karłowicza 9.

Szkoła Podstawowa sportowego, mi­
strzostwa, a od ó-ciu lat także Liceum 
Ogólnokształcące strawione zostało 
ogniem od dachu do najniższych pięter.

120 dzieci w wieku od 8 lat do 13, 
przebywających tam już na koloniach, 
szczęśliwie ewakuowano w kilkana­
ście minut po wybuchu pożaru. Nie­
którym dzieciom przepadły jednak 
zostawione rzeczy osobiste. Zdołano 
także wynieść sporo cennych urzą­
dzeń szkolnych: aparaty medyczne 
i sportowe.

Straty materialne są ogromne. Z 
grubsza szacuje się je na ponad 100 
min złotych. Ale jest to bardzo po­
bieżne obliczenie. Inne konsekwencje 
to “bezdomność” 450 uczniów pozba­
wionych szkolnej ławy na długi czas.

Cios to także dla sportu miejsco­
wego i krajowego, którego motorem 
była zakopiańska szkoła mistrzostwa 
sportowego, słynna w całym kraju ze 
swych osiągnięć na polu narciarskim.

Ten zakład nauczania od lat 50-tych 
będący szkolną perłą Zakopanego, 
praktycznie przestał istnieć.

Pożar wybuchł w poniedziałek, 4 
lipca w samo południe. Dym zaob­
serwowało kilka osób spacerujących 
w tej dzielnicy. Widać go także było 
z daleka. Pierwszą osobą telefonującą 
do Straży Pożarnej była córka pra­
cownika COS-u, Waleriana Strużyka, 
z mieszkania w pobliżu palącej się 
szkoły.

Wóz Straży zakopiańskiej przybył 
dość szybko, ale nie błyskawicznie.

Rozpoczął akcję w oparciu głównie 
o pompowanie wody ze strumienia 
Bystrej i pompowaniu jej z dołu na 
budynek. Sukcesywnie na miejsce po­
żaru, który o godzinie 13-ej objął 
już całą górę budynku, przybywały 
inne straże. Pierwszą z nich było 
Ochotnicze Pogotowie Strażackie z 
Poronina.

Przyglądałem się z bliska tej tra­
gedii. W akcji, wydaje mi się, zabra­
kło drabin i nowoczesnych środków 
gaszeniowych, pianowych. Dziś nie

Nadmiar Lekarzy 
w Kalifornii

San Francisco (UPI) — W ciągu 
ostatnich 10 lat liczba lekarzy w sto­
sunku do ogólnej liczby mieszkańców 
Kalifornii wzrosła prawie dwukrotnie. 
Obecnie na każdych 445 obywateli 
przypada tam jeden lekarz, przy czym 
ich nadmiar zanotowano zwłaszcza w 
takich specjalnościach jak chirurgia 
plastyczna, neurologia i kardiologia.

Jednocześnie wśród 55,041 kalifor­
nijskich lekarzy brakuje pediatrow» 

gasi się jedynie wodą i to sikaną z 
ziemi . . . pisze koresp. Edward 
Fryjanowski.

To tylko spostrzeżenia obecnego na 
miejscu korespondenta “Expressu”

Spostrzeżenie nie pierwsze zresztą 
w Zakopanem. Historie zakopiańskich 
pożarów od wielu iat są oemizo do 
siebie podobne. Procent uratowanych 
obiektów zadziwiająco mały. Pali się 
zazwyczaj od strychu do fundamentów

Pożar trwał 3% godziny. Po tym 
czasie kończono jeszcze zalewanie re­
sztek pożaru oraz trwało intensywne 
wypompowywanie wody z wnętrza....

Rekordowe 
Upały 

Nie Ustępują
(UPI) — Prawie w całym kraju 

panują dalej silne upały do ponad 
90 stopni, powodując ogromne zuży­
cie energii dla celów ochładzania 
mieszkań i potęgując suszę, grożącą 
na wielu terenach pożarami traw i 
lasów. Tylko na niektórych obsza­
rach jak w Maine, w północnej czę­
ści Gór Skalistych i na wybrzeżu 
w stanach Washington i Oregon pa­
nowała wczoraj chłodniejsza pogoda 
z temperaturami ok. 80°. Meldunki o 
rekorodowym zużyciu elektryczności z 
powodu upałów nadchodziły m.in. od 
kompanii użyteczności publicznej z 
Washington, D.C. i z Indianapolis.

W Torrington, Wyo. władze apelo­
wały do mieszkańców, by przerwali 
polewanie trawników, ponieważ bra­
kuje wody. Susza zagraża zbiorom 
zbóż na terenie stanu Massachusetts. 
Niebezpieczeństwo pożarów występu­
je szczególnie silnie we wschodnich 
rejonach kraju. Administracja leśna 
w New Hampshire oczekuje przynaj­
mniej drobnych opadów, które mo­
głyby odwrócić groźbę pożarów na 
obszarach leśnych.

Dzisiaj nad ranem wystąpiły też 
przelotne deszcze i burze w niektó­
rych rejonach dają pewną ulgę od 
rekordowych upałów, dochodzących 
do 103 stopni w Cross City na Flo­
rydzie. Burze na Florydzie połączone 
były z silnymi wiatrami przechodzą­
cymi w tornada. Na przedmieściach 
Miami spadl grad wielkości piłek 
golfowych.

Podczas burzy, jaka przeszła nad 
James Beach na Long Island w N. 
Yorku, piorun zdołał porazić cztery 
osoby w tym jedną śmiertelnie. W 
St. Louis, gdzie już od dziesięciu 
dni trwają upały ponad 90 stopni, 
starsza kobieta zmarła na atak serca 
połączony z odwodnieniem organiz­
mu. Te ostatnie wypadki powiększy­
ły liczbę zajść śmiertelnych, spowo­
dowanych upałami i burzami od piąt­
ku ub. tygodnia do 9-ciu.

Większa Liczba 
Ułomnych 

Noworodków
Nowy York (UPI) — Naukowcy 

Uniwersytetu stanu Kalifornia opu­
blikowali w poniedziałek raport, 
w którym stwierdzają, że od roku 
1950 liczba ułomnych noworodków 
uległa w Stanach Zjednoczonych 
podwojeniu. Przed 25 laty ilość 
dzieci, urodzonych z poważnymi 
wadami fizycznymi lub psychicz­
nymi wynosiła w skali krajowej 
około 70,000, podczas gdy w tym 
roku, według obecnych danych osią­
gnie ona poziom 140,000. O ile po­
przednia liczba stanowiła 2% no­
worodków, o tyle obecnie urosła 
ona do 4%.

Sowiecki 
“Szpieg 

w Spódnicy” 
Londyn (UPI) — Zona byłego człon­

ka wywiadu brytyjskiego Jenifer Hart 
— wykładowczyni z uniwersytetu w 
Oxford oświadczyła, że była agentką 
sowiecką, której przełożonym był ten 
sam agent sowiecki, który nadzoro­
wał działalność poprzednio ujawnio­
nych szpiegów.

Według uzyskanych informacji pani 
Hart wyznała o łączących ją związ­
kach z wywiadem sowieckim w cza­
sie wypowiedzi udzielonej brytyjskiej 
sieci radiowo-telewizvjnej BBT. Ma­
teriał ten ma zostać nadany przez 
telewizję pod koniec tego miesiąca.

Prasa brytyjska, która przekazała 
obecnie tę informację oświadczyła, że 
pani Hart pomimo stwierdzenia, że 
została zwerbowana jako agentka so­
wiecka zaprzeczyła przekazywaniu ja­
kichkolwiek informacji.

Oświadczenia prasowe stwierdzają, 
że nie wiadomo czy jej mąż pra­
cownik wydziału MI-5 wiedział o jej 
powiązaniach.

Według słów pani Hart została ona 
w 1930 roku zwerbowana do wstąpie­
nia w charakterze tajnego członka 
do Brytyjskiej Partii Komunistycznej. 
Miała czekać na otrzymanie we “wła­
ściwym czasie” zadania.

W późniejszym okresie otrzymała 
ona pracę w brytyjskim Ministerstwie 
Spraw Wewnętrznych w wydziale zaj­
mującym się m.in, obserwacją bry­
tyjskiej partii komunistycznej i miała 
dostęp do wielu tajnych informacji, 
lecz jak stwierdziła w wywiadzie ni­
gdy nie została o nic poproszona przez 
sowieckich mocodawców i niczego 
Moskwie nie przekazała.

Po śmierci Bernarda Flouda 1967, 
który zwerbował panią Hart do dzia­
łalności w partii komunistycznej była 
ona przesłuchiwana przez wywiad bry­
tyjski i przyznała się wówczas do 
swoich powiązań.

Obecnie pani Hart twierdzi, że roz­
stała się z ideologią komunistyczną 
po ujawnieniu na Zachodzie wieści 
o stalinowskich czystkach.

Bezpośrednie 
Połączenie 

z Watykanem 
Watykan (ST) — W dniu wczoraj­

szym, zgodnie z żądaniami porywaczy 
15-letniej Emanueli Orlandi, założono 
bezpośrednią linię telefoniczną z Wa­
tykanem, aby watykański sekretarz 
stanu kardynał Agostino Casaroli 
mógł rozmawiać z porywaczami. Mi­
mo połączenia, nikt z porywaczy nie 
zatelefonował do Kardynała.

Nieco wcześniej, porywacze zate­
lefonowali do włoskiej agencji praso­
wej ANSA, ponawiając żądania wy­
miany Mahmeta Ali Agcy za Ema­
nuelę. Nadal termin tej wymiany 
upływa 20 lipca. Telefonujący, któ­
rego określono na podstawie barwy 
głosu, jako “młodocianego” zapewnił, 
że Emanuela żyje i zostanie zwol­
niona jedynie wtedy, gdy władze zwol­
nią z więzienia Agcę.

Emanuelę porwano 26 dni temu.

0 Zniesieniu 
Stanu 
Wojennego
Nie Ustalono Jeszcze 
Daty Powrotu 
Do “Normalizacji”

Warszawa (ST, Ct) — Polska Agencja 
Prasowa PAP oświadczyła, że Woj­
skowa Rada Ocalenia Narodowego 
(WRON) na posiedzeniu w dniu 18 
lipca pod przewodnictwem Wojciecha 
Jaruzelskieo podjęła decyzję o znie­
sieniu stanu wojennego.

Komentatorzy zachodni stwierdza­
ją, że nie jest pewne, czy stan wojen­
ny zostanie zniesiony już 22 lipca, 
w dniu komunistycznego święta.

Jeden z posłów na Sejm, cytowany 
w doniesieniach z Warszawy oświad­
czył, że nadal istnieją różnice we 
władzach PRL na temat daty znie­
sienia stanu wojennego — istnieje 
w związku z tym prawdopodobieństwo, 
że decyzja może zostać odłożona aż 
o ponad miesiąc.

Pomimo wprowadzenia ostrych prze­
pisów sankcjonujących ograniczenia 
wolności obywatelskich władze reży­
mowe obawiają się nadal demon­
stracji i protestów mogących nastą­
pić szczególnie w trzecią rocznicę 
powstania “Solidarności”.

W komunikacie ogłoszonym przez 
PAP stwierdza się, że władze woj- 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Reżymowy 
Sąd Najwyższy 

Zatwierdził Wyrok
Londyn (D.P.) — Po 4 dniach roz­

praw Izba Wojskowa warszawskiego 
Sądu Najwyższego oddaliła rewizję 
wniesioną przez obrońców przywód­
ców KPN od wyroku sądu wojskowego 
w Warszawie, który skazał Leszka 
Moczulskiego na 7 lat więzienia, a Ro­
mualda Szeremietiewa i Tadeusza 
Stańskiego na 5 lat więzienia każdego. 
Sprawę czwartego oskarżonego Ta­
deusza Jandziszaka, który był skaza­
ny na 2 lata więzienia z zawieszeniem 
wykonania kary, wyłączono i ma być 
rozpatrzona oddzielnie.

W uzasadnieniu swego wyroku Sąd 
Najwyższy przyznał, że skazani nie 
nawoływali do obalenia PRL silą, 
ale mimo to uznał wyrok sądu pierw­
szej instancji za słuszny i usprawiedli­
wiony samym faktem że Konfedera­
cja Polski Niepodległej dążyła do 
zmiany systemu socjo-politycznego 
PRL, co samo przez się było sprzeczne 
z jej konstytucją.

Ministrowie 
Państw OPEC 

Konferują
Helsinki, Finlandia (UPI) — W 

czasie pierwszego dnia konferencji 
ministrów państw należących do kar­
telu OPEC, dyskutowano sprawy 
związane z cenami ropy naftowej. 
Zgodzono się na utrzymanie cen na 
obecnym poziomie, z zastrzeżeniem, 
że w zależności od sytuacji na rynku 
naftowym, w jesieni, na następnym 
spotkaniu, będzie można te ceny zmie­
nić.

Nadal spotkanie to odbywa się przy 
drzwiach zamkniętych. W programie 
obrad drugiego dnia sesji miała być 
sprawa wyboru generalnego sekreta­
rza tej organizacji, po rezygnacji 
z tego stanowiska Marc’a Nan 
Nguema z Gabonu jeszcze w czerw­
cu. Trudność z wyborem nowego se­
kretarza polega na tym, że zarówno 
Iran jak też Irak mają swoich kan­
dydatów na to stanowisko i żadna ze 
stron nie chce się zgodzić na ustęp­
stwa. Rozpatrywana jest kandydatu­
ra neutralnego członka OPEC, ale 
trudno przewidzieć dalszy przebieg 
obrad, szczególnie dlatego, że na ne­
utralnego kandydata nie zgadza się 
Irak.
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Mayor Zwróci Ofiarodawcom 
Niektóre Sumy Pieniędzy 

Które Otrzymał Na Fundusz Kampanijny
Chicago Tribune ujawniła we wto­

rek, że mayor Washington nie wy­
wiązał się ze swoich obietnic kampa­
nijnych, w których mówił, że nie bę­
dzie przyjmował większej sumy na 
cele polityczne niż $1,500 od firm, 
które posiadają kontrakty z miastem.

Tribune wymieniła kilka firm, któ­
re posiadają kontrakty miejskie i któ­
re podarowały więcej niż $1,500.

Jako odpowiedź na te zarzuty, 
specjalny doradca Mayora powie­
dział, że pewne sumy pieniędzy zosta­
ną zwrócone donatorom. Zaprzeczył 
on że suma $35,000 została przekaza­
na przez Stellar Group, grupę boga­
tych przemysłowców murzyńskich, 
która prowadzi obecnie pertraktacje 
z miastem w celu otrzymania kon­
traktu na budowę telewizji kablowej. 
Pieniądze te zostały przekazane przez 
pewne grupy społeczne, noszące ta­
ką samą nazwę jak grupa prze­
mysłowców telewizyjnych. Zapisy w 
księgach kasowych wykazują, że gru­
pa przemysłowców pod nazwą Stellar 
przekazała ponad $100,000 i pieniądze 
te zostały zapisane na nazwisko tej 
grupy.

Specjalny doradca Mayora, zatrzy­
many na korytarzu City Hall przez 
reporterów i dziennikarzy powiedział, 
że wszyskie nadwyżki od kontrakto- 
rów, którzy posiadają umowy z mia­
stem i którzy przekazali więcej niż 
$1,500 na cele kampanijne, zostaną 
im zwrócone.

Skarbniczka grupy Stellar podała

Bezpłatna Nauka 
Przepisów Drogowych

Traffic Education and Safety Divi­
sion podaje do wiadomości, że orga­
nizuje bezpłatny kurs nauki przepi­
sów drogowych obowiązujących w 
stanie Illinois. Kurs rozpocznie się 
w czwartek, 21-go lipca, o godz. 7-ej 
wiecz., w pokoju 19, w budynku pod 
nr 321 N. LaSalle ul. i trwać będzie 
do godziny 9-ej wiecz. Nauka obej­
muje w sumie cztery wykłady, w 
każdy czwartek w godzinach, jak 
powyżej.

Kurs jest bezpłatny, a wykłady 
odbywać się będą w jęz. polskim. Kurs 
nie obejmuje nauki jazdy, lecz ogra­
niczony jest tylko do nauki przepi­
sów drogowych.

Rejestracji można dokonać w cza­
sie pierwszej lekcji. Po bliższe infor­
macje można telefonować pod nr 
443-6010, od poniedziałku do piątku, 
w godz. od 9 rano do 3 po poł.

Zamericanwome7s\
MEDICAL GROUP

Specjalistyczne Centrum 
Lekarskie Dla Kobiet

Doświadczony Lekarz Ginekolog 
Oraz Asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU!!
Zabiegi Ginekologiczne,

Nowoczesne Badania Ciąży. 
Porady i Próby Moczu 

Na Ciążę Bezpłatne 
Dzwonić: 772-7726

Pytać o Panią Marię
Wypełniamy Formy Ubezpieczeniowe 
Na Zwrot Kosztów Zabiegów i Badań 

V 2744 N. WESTERN AVE. li
(Przy Diversey Ave. i M

do wiadomości, że osoby prywatne 
wchodzące w skład tej grupy inwes­
towały sumy poniżej $100 i nie było 
konieczności wykazywania ich nazwisk 
w Campaign Disclosure Act.

Dziennikarze ujawnili, że główni 
udziałowcy telewizji kalblowej Stellar 
Group, przekazali na fundusz kam­
panijny Washingtona następujące su­
my: John H. Johnson, prezes Johnson 
Publishing Co. $53,000 indywidualnie 
oraz z ramienia kompanii George E. 
Johnson, prezes firmy Johnson Pro­
ducts Co. $26,500 indywidualnie oraz 
ze swojej kompanii. Albert W. John­
son sr. prezes Johnson Cadillac Co. 
$6,000. Daryl F. Grisham prezes firmy 
Parker House Sausage Co. $11,000, 
Ernest T. Collins, bankier $5,000.

Inni członkowie tej grupy ofiarowali 
sumy poniżej $5,000.

Protest 
Chińskich 

Sportowców
Baton Rouge, La (UPI) — Zespół 

8-miu lekkoatletów chińskich z Tajwa­
nu wraz z osobami towarzyszącymi, 
któremu odmówiono prawa występo­
wania pod flagą Chin, wycofał się na 
znak protestu z udziału w specjalnej 
olimpiadzie dla sportowców opóźnio­
nych w rozwoju umysłowym. Impreza 
ta z udziałem ponad 4,300 sportowców 
otwarta została w Baton Rouge para­
dą i zapaleniem znicza na uniwersy­
tecie stanowym w Luisianie.

Decyzja zabraniająca zespołowi 
lekkoatletów chińskich z Tajwanu 
występowania pod nazwą Chin pod­
jęta została przez organizatorów 
imprezy (Fundacja im. Kennedy’ego, 
Ośrodek Badań i Leczenia opóźnio­
nych w rozwoju umysłowym) po kon­
sultacji z przdstawicielami Między­
narodowego Komitetu Olimpijskiego.

Dyrektor d/s współpracy między­
narodowej Fundacji, dr Frank Hayden 
powiedział, że ponieważ sportowcy 
delegowani przez Taipei na Olimpiadę 
w Los Angeles w 1984 r. występować 
będą pod nazWą Chińczyków z Taipei 
to również jest ona odpowiednia dla 
zespołu sportowców opóźnionych w 
rozwoju umysłowym. Dodał on, że 
dyrektor zespołu chińskiego z Tajwa­
nu zaakceptował tę nazwę podczas 
spotkania z nim odbytego w Hong 
Kongu w lutym br. Natomiast opieku­
jący się zespołem, Neal Chin utrzymy­
wał, że wezwanie do zmiany nazwy 
dla zespołu chińskiego przyszło w 
ostatniej chwili i że Fundacja im. 
Kennedy’ego znalazła się pod presją 
polityczną, by zabronić zespołowi z 
Tajwanu występowania pod nazwą 
“Republika Chin”.

Fundusze Dla Muzeum
Du Sable Museum of African Ame­

rican History otrzymało fundusze w 
wysokości $70,150 na rozbudowę. Pie­
niądze te pochodzą od National Publi­
cations Sales Agency Inc., która po­
stawiła sobie za zadanie przekazać 
dla muzeum do roku 1992 $1 min. 
W ubiegłym roku dyrekcja muzeum 
otrzymała od tej samej kompanii 
$51,000.

VISA MASTERCARD DINERS CLUB AMERICAN EXPRESS

Każda Szt. $44

$95$148
KUCHENKA GAZOWA

PEŁNY 
ROZMIAR

DUŻO-EKRANOWE 
KOLOROWE TV 
ZNANYCH RRM 

$279.95

MATERACE 
W Rozmiarach 

Fuli

WYPRZEDAŻ MAGAZYNOWA!
CENTRAL FURNITURE

1348 N. MILWAUKEE AVE. 486*7838

GODZ.: Pon. Czw. 9-8:30; Wt. Śr. 9:30-6; Piąt. 9:30-8:30; Sob. 9:30-6; 
Niedz. 11-5. MÓWIMY PO POLSKU

8-CZ. ŁÓŻKO
PIĘTROWE 

Wbudowana 
Poręcz 

I Drabinka

Obicie z Długotrwałej 
Materii

$348

$119
WERSALKA 

Ulwo rozkładani. wygodna dla dwóch 
moó w kotarach do wyboru.

• Stoik i lampa
— eon O " MożM 
TYLKO ,

I rozkładany total

8-CZ. DREWNIANY 
KOMPLET DO JADALNI 
do wyboru Stół, Krzesła 

lub Kredens 
KOMPLET 

$345

SOLIDNA SOSNOWA KANAPA, FOTEL I FOTEL 
NA BIEGUNACH ŁĄCZNIE Z 3 STOLIKAMI

TO WSZYSTKO ZA $299.95

Oddzielny 
zamrażacz 
Wysuwane 
półki 
Pełne 
odmrażanie

$329.95

6-CZ. KOMPLET 00 SYPIALNI
• Potrójna komoda
• Lustro z półkami
• Szafka
• Wezgłowie z półkami 
KOMPLET ZA

$299.95

6-CZ. SOSNOWY KOMPLET 
00 BAWIALNI 

Reg . $599 '

5-CZ. KOMPLET Ć>7(j 
DO DINETTE

BUt Holewy 1 formicl, wf- 
nilowe kieełi. Oo wybora w 
wtoki kotarach.

5-CZ. KOMPLET 00 BAWIALNI

KANAPA SEKCYJNA

3-CZ. SYPIALNIA
Orzechowo-klonowe wy­

kończenie, wezgłowie z 
półkami na książki

ADMIRAL 
LODÓWKA

u
k- -jffl • '•

• ; 
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CROCKETT, KALIFORNIA. — Dumny Joey Pallotta lat 21 
ze złowionym przez siebie jesiotrem. Ryba waży 468 fun­
tów, długa jest na dziewięć stóp a w obwodzie mierzy 60 
cali. Specjaliści stwierdzają, że musiała mieć sto lat. (UPI)

Panorama Racławicka
Dopiero w Kwietniu 1985 r.

(E.W.) — Dziesięć z czternastu bry­
tów składających się na malowidło 
Panoramy Racławickiej zostało już 
wywieszonych we wrocławskiej ro­
tundzie. Siedem z nich zostało zakon­
serwowanych wstępnie, przy trzech 
wykonuje się tzw. punktowanie, czyli 
uzupełnia się brakujące fragmenty 
wart wy malarskiej.

Główny konserwator Panoramy 
mgr Stanisław Filipiak przewiduje

ty tego przedsięwzięcia. W latach 
sześćdziesiątych oceniano, że wystar­
czy na ten cel wydatkować 30 min 
złotych, dziś wiadomo, że same tylko 
prace budowlane pochłoną ... 330 
min zł. Środki na to daje państwo.

Komitet natomiast organizuje spo­
łeczne środki na konserwacje płótna 
Panoramy. Będzie to kosztowało ok. 
90 min zł, a z wpłat od społeczeństwa 
zebrano dotychczas 40 min zł.

zawieszenie wszystkich części malo­
widła do końca lipca br. W rocznicę 
bitwy, w dniu 4 kwietnia 1984 r., całość 
będzie już połączona i wypunktowana.

Aby jednak zwiększyć trwałość kon­
serwacji, zmniejszyć do minimum nie­
bezpieczeństwo pęknięć i rozdarć 
płótna pod własnym ciężarem, malo­
widło trzeba będzie zdublować. Kon­
serwatorzy dokonują tego pracując w 
sposób ciągły (24 godziny na dobę) od 
marca br. do końca czerwca 1984 roku.

Oprócz dublowania do wykonania 
pozostał montaż i aranżacja przed­
pola — tego niezwykle ważnego ele­
mentu Panoramy, który w zasadniczy 
sposób decyduje o uzyskaniu efektu 
pełnego złudzenia przebywania zwie­
dzających na polach racławickich.

Zakres prac konserwatorskich 
okazał się tak duży, że pierwotny ter­
min oddania płótna w 190 rocznicę bit­
wy pod Racławicami nie zostanie 
dotrzymany. Ale jak zapewnia prze­
wodniczący Społecznego Komitetu 
Panoramy, prof. Alfred Jahn przy 
tym tempie prac w kwietniu 1985 roku 
Panorama będzie udostępniona spo­
łeczeństwu.

Już w drugiej połowie br. jednak 
niewielkie grupy będą mogły zwie­
dzać rotundę.

Niestety, wraz z inflacją rosną kosz-

57 Ofiar Karambolu
Tel Aviv (NYT) — Przy wjeździe na 

jedną z głównych dróg wiodących na 
wschód od Tel Avivu miał miejsce 
karambol, w którym zderzeniu uległy 
trzy pojazdy.

Wypadek został spowodowany przez 
ciężarówkę, która nie zatrzymała się 
na czerwonym świetle i wjeżdżając 
na główną drogę uderzyła w auto­
bus wiozący dzieci. Autobus uderzył z 
kolei w jadącą przed nim furgonetkę.

57 osób zostało rannych w tym 7 
ciężko. Większość rannych stanowią 
dzieci.

A Sweet Treat!
Printed Pattern

4758
6-20

This deliciously ruffled shirt­
dress (even to the whirling 
hemline) is a sweet treat indeed. 
Choose feminine tulip or long 
cuffed sleeves. Send!

Printed Pattern 4758: Misses 
Sizes 6, 8, 10, 12, 14, 16, 18, 
20. Size 12 (bust 34) takes 3 
yards 60-inch fabric.
$2.50 for each pattern. Add 504 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

High clothing prices have you 
down? Get a lift, send for NEW 
SPRING-SUMMER PATTERN 
CATALOG. Over 100 styles, choose 
one pattern free ($2.50 value). 
Catalog. $1.50.
ALL CRAFT BOOKS $2.00 each
127- Afghans 'n' Doilies
128- Envelope Patchwork Quilts
129- Quick ’n’ Easy Transfers
130- Sweater Fashions-Size 38-56 
Books and Catalog - add 504 
each for postage and handling.

20 ADWOKATÓW
• SPRAWY PRAWNE

• ROZWODY
• KUPNO DOMU 

•KRYMINALNE • [MIGRACYJNE
“SZUKACIE DOBREGO 

ADWOKATA?” 
REMINGTON, KIRKLAND 

& KLIMEK, LTD. 
BIURA W CAŁYM CHICAGO 

372-3456

$10
TYGODNIOWO

CONGRESS PAINT AND WALLPAPER
5842 W. FULLERTON AVE.

POLSKI SKŁAD FARB, PĘDZLI I TAPET
NAJLEPSZE FARBY FIRM: BENJAMIN MOORE, ELLIOT’S, 
DRABINY, PRIMERY, FARBY DO METALU - RUSTOLEUM, 
MATERIAŁY DO REPERACJI ŚCIAN, VARNISH DO ODNAWIANIA 

MEBLI
DLA KONTRAKTOROW, SUBKONTRAKTOROW, WŁAŚCICIELI 

DOMOW — SPECJALNE CENY
OTWARTE 7 DNI

TELEFON: 637-7737

••SERGIUSZ PIASECKI

SPOJRZĘ JA W OKNO
*♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦♦«

pa-Jaś przerwał czytanie rękopisu i zapalił 
pierosa.

— Jak ci się to podoba? — spytał chłopca Oby­
watel, który, uważając go za najinteligentniejsze­
go z tego towarzystwa, w którym obecnie się obra­
cał. dał mu do przeczytania pierwszą część swej 
powieści z życia przestępców, którą obecnie pisał.

— Nie podoba mi się wcale — odparł szcze­
rze Jaś.

— Co ci się nie podoba?
— Wszystko, od tytułu zaczynając... Cóż to za 

nazwa powieści: „Mgła”?
— Ja nad nazwą długo myślalem — rzekł 

Obywatel — i tę właśnie wybrałem, jako najod­
powiedniejszą. Nasuwały mi się inne tytuły, o 
wiele ładniejsze, czy ciekawsze, ale odrzuciłem 
wszystkie i ten wybrałem... Bo ja, rozumiesz, 
piszę o świecie zupełnie nieznanym, a okropnie 
zakłamanym. Dla zwykłego obywatela życie prze­
stępców jest mniej znane, niżli życie buszmenów. 
Nawet prawnicy i socjologowie tylko zielone mają 
o nim pojęcie, które się składa z samych bzdur i 
bajek. Dla zwykłych obywateli przestępcy zawodo­
wi to są ludzie z mgły, o których tym mniej wiedzą, 
im więcej przeczytają różnych kryminalnych po­
wieścideł. To im ostatecznie wszystko wypaczy.

— A po co ci to pisać?
— Chcę powiedzieć prawdę o tych ludziach, o 

których mówią i piszą świadomie i nieświadomie 
same kłamstwa.

— Po co ta prawda jest potrzebna? Po co i 
komu?

, — Przede wszystkim potrzebna jest samym 
przestępcom, aby pokazać ludziom szlachetnym, 
że ich wydziedziczeni bracia też są ludźmi, w któ­
rych więcej jest bólu, niż złej woli. Poza tym dla 
przyszłości. Dla ludzi mądrych, którzy będą szu­
kać prawdy o czasach przeszłych i o różnych od­
cinkach życia ludzkiego. Dla tych, którzy zechcą 
krzewić i pogłębiać wiedzę o człowieku... Ja chcę 
powiedzieć publicznie, że przestępcy to są tylko 
ludzie nieszczęśliwi. 2e wina za ich zbrodnie po­
winna być rozłożona między wszystkich obywa­
teli, którzy nie potrafili uchronić ich od tego 
strasznegd losu. O tym będę pisał. Powiem lu­
dziom wiele prawdy o tych, których wyrzucono 
za burtę życia normalnego... Ja sam się czuję win­
nym wobec nich... Nasza obojętność i surowość 
dla nich są naprawdę zbrodnią. Podłe, okrutne... 
Nie mogę bez obrzydzenia przypomnieć sobie sie­
bie samego, jak występowałem kiedyś w sądzie, 
jako przysięgły, w liczbie dwunastu innych przy­
sięgłych. Sądziliśmy młodego chłopa za zabójstwo 
ojca. Zabił go siekierą i sam przyszedł na policję. 
W sądzie nic z niego nie można było wydobyć do 
sensu. Mówił, że go diabeł opętał i wciąż płakał. 
Z zeznań świadków też mało co można było się 
dowiedzieć. Prokurator kokietując obecne na sali 
damy, machnął świetną mówkę. Myśmy zgodnie 
oświadczyli: w i n i e n. I chłopa posłano w kator­
gę, na bezterminowe. Słowem, wydarliśmy go z 
życia. Zniszczyli na zawsze...

Niedawno zaczęłem się zastanawiać nad tamtą 
sprawą. Przypomniałem sobie pewne szczegóły: 
że ojciec często wracał pijany i bił matkę i młod­
sze rodzeństwo. Świadkowie nazywali to: „lubił 
stary pouczyć”. Syn był zawsze trzeźwy i praco­
wity. I wiele innych doszło szczegółów;. Wówczas 
wytworzył się we mnie zupełnie inny obraz. Oj­
ciec: tyran, despota, katował rodzinę po pijane­
mu. Kiedyś -syn wystąpił w obronie siebie, matki 
lub młodszego rodzeństwa. Przerwało się w nim 
może to, co widział, co przecierpiał przez wiele 
lat. Nadeszła „zła chwila”, w której zaślepienie i 
siekiera przecięły niemożliwą do zniesienia sytua­
cję... Kto winien? To jest pytanie wląściwe... Kto 
winien temu poza ciemnotą i nędzą?... Bo to jest 
nasza wspólna wina... Kto bardziej winien z tam­
tych dwóch... Zabójca czy zabity?... Może zabity?... 
A kto będzie sądził tych sytych, inteligentnych by­
ków, którzy urządzili sobie teatr z ludzkiej trage­
dii i świadomie do tamtej zbrodni dołączyli jeszcze 
jedną... Na jakie piekło na ziemi skazaliśmy tam­
tego człowieka?... Skazaliśmy i poszli dumnie w 
poczuciu dobrze spełnionego obowiązku. Czy była 
chociaż jedna próba zagłębienia się w duszę tam­
tego człowieka... Psia krew!...

I nikt nie przypomniał sobie słów Chrystusa: 
„Nie sądźcie, a nie będziecie sądzeni!”...

Obywatel zamilkł. Był widocznie zmęczo­
ny i zniechęcony. Waga i zawiłość tematu, któ­
ry poruszył, jakby przygniotły go. Złożył wpół rę­
kopis i wsadził do bocznej kieszeni, brudnego, 
zniszczonego palta. Jasiowi udzielił się ten nastrój. 
Po dłuższej chwili chłopiec się odezwał:

— Nikt twej powieści, jeśli będziesz tak pisał, 
nie wydrukuje. Powiedzą, że występujesz w obro­
nie przestępstwa.

3
Siedziałby tak może i długo, lecz znów wiatr na­
dleciał (może robotę obejrzeć) i nakrycie głowy 
mu zdmuchnął... Ach ten wiatr!... Więc czapczyna 
zaczęła hardo po kałuży żaglować. Tego Fiśko nie 
mógł już wytrzymać: zaklął i kilkakrotnie usiło­
wał bezskutecznie uwolnić się z błotnej kąpieli. 
Wreszcie to mu się udało. Porwał czapkę z wody 
i, stojąc pośrodku kałuży, w ociekającym błotem 
ubraniu, nucił triumfalnie po Komarówce:

Blatny obrabia frajerów,
Ja z ciuchami do pasera.

Mamo, blatnego kocham ja!
Hej, ja!

Mamo, blatnego kocham ja!

r
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Maciej Kozłowski

Piekary 
w Katowicach

Azbest Zagraża Zdrowiu Dzieci 
w Niektórych Szkołach

&

SANTIAGO, CHILE. — W demonstracjach za przywróceniem 
rządów demokratycznych brata udział większość ludności. 
Demonstrowano na progach domów, na ulicach, nie oba­
wiając się granatów z gazem łzawiącym ani strumieni wo­
dy. (UPI)

W czasie pielgrzymki Ojca Sw. Ja­
na Pawia II do ojczyzny, korzysta­
liśmy z agencji UPI i innych źró­
deł w języku angielskim. Obecnie 
docierają do nas egzemplarze kato­
lickiego “Tygodnika Powszechnego”, 
wydawanego w Krakowie wypełnione 
relacjami z pobytu Papieża w Pol­
sce. Korespondencje Polaków cechu­
je większa bezpośredniość i lepsze 
wyczucie nastroju wielomilionowych 
rzesz wiernych niż mają relacje ob­
cych. Poniżej korespondencja z po­
bytu Papieża w Katowicach.

Często bywało używane, a w de­
kadzie przedsierpniowej jeszcze czę­
ściej nadużywane powiedzenie, iż 
Górny Śląsk “ma swoją specyfikę”. 
Jest to jednak głęboka prawda. Ten 
najhojniej w bogactwa naturalne wy­
posażony zakątek naszego kraju, mi­
mo zmian granic, mimo migracji 
zachował wyraźną odrębność i włas­
ne oblicze jak żadna inna z dzielnic 
Polski.

Jeślibym próbował najkrócej ową 
odrębność ująć, stwierdziłbym, iż 
wszystko, co się tutaj dzieje, dzieje 
się bardziej na serio niż gdzie in­
dziej, może wolniej, ale poważniej 
do końca. Tutaj niczego się nie uda- 
je, niczego nie robi na pokaz, dla 
efektu. I taka też jest religijność 
Śląska, mniej ostentacyjna, bardziej 
skierowana do wewnątrz. I chyba ta 
właśnie specyfika, a także fakt, iż 
jest to przecież dzień ciężkiej pracy 
sprawiają, że Katowice w dzień przy­
jazdu Ojca Świętego nie sprawiają 
wrażenia tak odświętnego jak inne 
miasta. Owszem, jeśli przyjrzeć się 
bliżej, to na większości okien do­
strzec można papieskie emblematy, 
proporce czy nalepki, ale w sumie 
miasto nie robi wrażenia tak ude­
korowanego jak inne.

Swoją drogą, przy owych dekora­
cjach dostrzec można najlepiej, jak 
bardzo ulegliśmy procesowi rozbicia, 
zatomizowania. Do wyjątków należy 
wspólne dekorowanie całego bloku, 
ba całej klatki schodowej. Każdy 
dekoruje własne okna, co w sumie 
zwłaszcza w wielkich “blokowis­
kach”, stwarza wrażenie nieco mdłe. 
Szczególnie jest to widoczne na Ślą­
sku. Także ludzka lawa, ciągnąca 
od rana ku byłemu lotnisku pasa­
żerskiemu na Muchowcu, jest rozbi­
ta. Nie są to jak w innych mia­
stach pielgrzymki ciągnące wspólnie, 
pod transparentami, emblamatami, 
ze śpiewem, okrzykami, lecz poje­
dyncze rodziny, czy wręcz ludzie 
indywidualnie. Później, gdy wyląduje 
papieski helikopter, transparenty i 
flagi, jak wszędzie, ukażą się, ale 
będzie ich w porównaniu z innymi 
miastami niewiele.

Papież przybyć ma do Katowic 
późnym popołudniem, ale nabożeń­
stwo na lotnisku trwa od dziesią­
tej rano. Coraz bardziej gęstnieją­
ca rzesza wiernych — później obli­

Społecznej, pieśni. Zresztą, ta wielka 
uroczystość ku czci Piekarskiej Bo­
gurodzicy rozpoczęła się dużo wcze­
śniej, w ostatnią niedzielę maja, kie­
dy to wizerunek Madonny z Piekar 
rozpoczął peregrynacje po wszyst­
kich parafiach diecezji, by wresz­
cie dotrzeć z uroczystą procesją na 
lotnisko, na białe wzgórze — ołtarz, 
gdzie o 10:30 odbywa się uroczysta 
intronizacja obrazu, który umieszczo­
ny zostaje u podstawy ogromnego, 
wieńczącego ołtarz krzyża kwiatów.

Projektant ołtarza, skądinąd impo­
nującego, chciał jakby wyzwać na­
turę. Był to jedyny na trasie całej 
pielgrzymki ołtarz bez trwałego da­
chu, z maleńkim jedynie, półkolistym 
płócienym nakryciem, które nie bę­
dzie stanowić żadnej ochrony przed 
nawałnicą. Pogoda bowiem od same­
go rana nie wróży niczego dobrego. 
Jest duszno i parno. Pierwsza ulewa 
rozpoczyna się o 12 w południe. Póź­
niej deszcz przechodzi, wygląda na­
wet słońce, ale gdy o 16 kardynał 
John Król z Filadelfii w asyście bi­
skupów i kapłanów rozpoczyna Mszę 
świętą, nad wieżami wyciągowymi 
widocznej na horyzoncie kopalni 
“Staszic” zbierają się czarne chmu­
ry, błyskają pioruny.

Msza święta odprawiona jest wed­
ług formularza na dzień 12 września, 
na święto ustanowienia przez Papie­
ża Innocetego IX imienia Najświęt­
szej Marii Panny, obchodzone tutaj 

jako święto Matki Boskiej Piekar­
skiej. Tuż po Podniesieniu, o 17, 
rozpoczyna się ulewa, przechodząca 
w prawdziwe oberwanie chmury. 
Kończący Mszę hymn “Boże coś Pol­
skę” śpiewamy skuleni pod parasola­
mi.

Po chwili deszcz ustaje. Wielka 
radość. A więc, gdy On przyjedzie 
deszcz nie będzie przeszkadzał. Z 
głośników płynie recytowany dono­
śnym głosem wiersz Słowackiego

“Pośród niesnasek Pan Bóg uderza 
W ogromny dzwon
Dla słowiańskiego oto papieża 
Otworzył tron”.
Potem słyszymy przemówienie Pa­

pieża do Polonii, wygłoszone tuż po 
objęciu przez Karola Wojtyłę Stolicy 
Piotrowej. Wreszcie wiersze Karola 
Wojtyły.

Oczekiwanie nieco się przedłuża. 
Wreszcie o 17:40 nadlatują pierwsze 
helikoptery. Gdy wreszcie nadlatuje 
ten biały, z papieskim emblematem, 
chór, mający śpiewać “Tu es Pet­
rus”, rozsypuje się, dziewczęta z dal­
szych rzędów biegną, by spojrzeć 
na ukazującą się w drzwiczkach 
białą postać. Gdy trwa powitanie 
przy helikopterze, na lotnisku brzmi 
wielkie “Sto lat”. Ojciec Święty prze­
chodzi przed ołtarz, chce podejść 
do wyciągających się zza bariery 
rąk, ale ktoś szepcze mu coś do 
ucha, wsiada więc do owego jakże 
odmiennego niż poprzednim razem 
samochodu i jedzie pomiędzy sekto­
ry. Objazd trwa dość długo. Lotni­
sko jest przecież ogromne.

A potem niezwykły widok. Samot­
na biała postać po czerwonym dywa­
nie wspina się wysoko, stopniami 
na szczyt białej piramidy — ku krzy­
żowi.

Słowa powitania biskupa Herberta 
Bednorza. Raz po raz przerywane 
oklaskami, przecież biskup wita Ojca 
Świętego w imieniu nas wszystkich. 
I wreszcie biskup zakłada Ojcu Świę­
temu ową wspaniałą stulę podarowa­
ną w pamiętnym dniu przed cztere­
ma laty na Jasnej Górze Matce Bo­
skiej Piekarskiej. A więc spełniło się 
to, co wówczas biskup Bednorz z 
ufnością obiecał. Ojciec Święty jest 
znów, tak jak bywał co roku za 
swych krakowskich czasów, u stóp 
Matki śląskiego ludu. W imieniu wier­
nych słowa powitania wygłasza gór­
nik w galowym mundurze.

Rozpoczyna się nabożeństwo ma­
ryjne. Jego częścią są wezwania 
dziękczynne, [_____________ ] [De­
kret z dn. 12 XII 1981, O stanie 
wojennym, rodź. II, art. 17, pkt. 4 
(Dz. U. nr 29, poz. 154).. Po każ­
dym wezwaniu wszyscy z głębi serca 
śpiewają: “Niech łaska Twoja za­
wsze nam sprzyja, módl się za nami, 
Zdrowaś Maryja”.

U stóp ołtarza umieszczono kilka­
dziesiąt kamieni węgielnych pod bu­
dowę nowych świątyń. Ojciec Święty 
poświęca je, po czym rozpoczyna 
się długo oczekiwana homilia.

Od pierwszych słów uderza nie­
zwykła zmiana w porównaniu z do­

by mu nie przerywać, ba, sam raz 
po raz rzuca żartobliwie uwagi. Oto 
witając dostojnych uczestników za­
pomniał o celebrującym Mszę kar­
dynale Królu. Mówi więc: “Myśla- 
łem, że wszystko wiem, a nie wiem. 
Okazuje się, że jest tu też kardy­
nał John Król z Filadelfii w Stanach 
Zjednoczonych”.

Po każdej takiej uwadze poza tek­
stem — burze oklasków, okrzyki: 
“Niech żyje Papież” no i owo nie­
ustające “Sto lat”. Odpowiedzi Pa­
pieża: “. . . żyje, żyje tylko po- 
zwólcie mu mówić”, czy też: “. . . 
może lepiej, do stu lat nie czekać, 
tylko mówić od razu”. A gdy pyta: 
“. . . czy nie jesteście zbjd zmę­
czeni, by słuchać papieża” i słyszy 
ogromne “nie”, mówi: “. . . prze­
męczeni to może nie, ale przemo­
czeni”. W tym momencie bowiem 
znów pada i Ojciec Święty mówi 
spod czarnego parasola.

[______________] [Dekret z dnia
12 XII 1981, O stanie wojennym, 
rozdz. II, art 17, pkt. 4 (Dz. U. 
nr 39, poz 154)].

Na zakończenie uroczystości, po 
odmówieniu wspólnie modlitwy 
“Anioł Pański”, do ołtarza rusza pro­
cesja z darami. Pierwsza składa da­
ry parafia z Piekar. Po złożeniu 
darów od wiernych, dar papieski — 
złoty różaniec dla Matki Boskiej Pie­
karskiej. I znów okrzyki, i znów kil­
ka ciepłych, żartobliwych słów Ojca 
Świętego i Jan Paweł II powoli scho-

Piknik 
w Parku Spójni

W niedzielę, dnia 24-go lipca, odbę­
dzie się wielki piknik staraniem Okrę­
gu 6-go Polsko Narodowej Spójni, 
w Parku Spójni (Osiedla Polskiego) 
przy Ringwood i Flanders Rds., w 
McHenry, Illinois.

Cała Spójnia w tym dniu obchodzi 
Dzień Dziecka Polskiego, przeto naj­
pierw dziękczynną Sumę w kościele 
św. Franciszka odprawi ks. Wojciech 
Bazamik o godz. 11-ej przed połu­
dniem. Następnie podany zostanie 
obiad w Sali Spójni, która dopiero 
została odnowiona, a dla miłośników 
tańca przygrywać będzie orkiestra 
“Northwest Sound”. W tym dniu 
dziatwa zostanie ugoszczona i otrzy­
ma upominki.

Podczas programu wystąpi z tań­
cem tak zwanym: “Aerobic Dancing” 
grupa niewiast ze szkoły tańca w 
McHenry, Illinois.

Z Chicago wyruszą autobusy: o godz. 
9:45 rano sprzed kościoła Słowa Bo­
żego, 3842 W. 57th St.; a o godz. 
Klej rano sprzed kościoła św. Jana, 
4555 S. Kedzie Ave.; a o godz. 10:30 
rano sprzed kościoła SS. Cyryla i 
Metodego, 5744 W. Diversey Ave. Au­
tobusami zajmują się: Jerzy Gry- 
gienc, telefon: 476-7051, oraz Michał 
Bogucki — telefon: 486-5470.

Dojazd samochodami do Parku 
Spójni: drogą U.S. 31 lub U.S. 120 
do McHendy, IL. Przez miasto w dal­
szym ciągu U.S. 120 na zachód do 
Ringwood Rd., a tą na północ do 
Flanders Rd. i do Parku Spójni.

Pamiętajcie, że wstęp jest wolny, 
a obszerne miejsce do parkowania 
samochodów jest również bezpłatne!

Stanisła w Kaczor — dyrektor 
Jerzy Grygienc — przew. pikniku

Koncert Południowy 
w Grant Parku

Trzeci z czterech bezpłatnych kon­
certów w muszli Petrillo w Grant 
Parku odbędzie się w czwartek, 21 
lipca, o 12:15. Dyrygentem Orkiestry 
Symfonicznej Grant Parku będzie 
Gene Collerd, a program muzyczny 
zatytułowany będzie “The Best Of 
Broadway”. W programie znajdą się 
utwory muzyki lekkiej. Gene Collerd 
jest klarnecistą Orkiestry Symfonicz­
nej Grant Parku oraz członkiem ciała 
pedagogicznego wydziału muzyczne­
go Uniwersytetu Illinois w Chicago.

Polsko-Am. Weteranów
Stowarzyszenie Matek Polsko-Ame­

rykańskich Weteranów odbędzie po­
siedzenie w poniedziałek, 25 lipca 1983 
roku, o godz. 11 przed południem, 
w sali Parku Kościuszko, 2732 N. 
Avers Ave., blisko Diversey Ave.

Na zebraniu omawiane będą: wy­
cieczka do Polskich Ojców Karmeli­
tów w Munster, Ind., zaplanowana na 
niedzielę, 31 lipca br.;

wycieczka do Polskich Ojców Sale- 
tynów do Twin Lakes, Wise., w nie­
dzielę, dnia 7 sierpnia. Wszystkie bilety 
muszą być zapłacone przed datą każ­
dej wycieczki.

Zbiórka o godzinie 8:30 rano: Armi­
tage i Leavitt ulica, oraz Milwaukee 
i Central Park Ave.

Jadwiga Gackowska — prezeska 
Helena M. Stermińska — sekr.

dzi z ołtarza do czekającego już sa­
mochodu, którym przez wypełnione 
szpalerami ludzi ulice pojedzie do 
Katedry, gdzie zebrali się inwalidzi 
pracy.

Zresztą nabożeństwo na lotnisku 
transmitowane było w katedrze i po­
dobnie transmitowane będą słowa z 
katedry na lotnisko. Bowiem wierni 
z bliższych sektorów wytrwale cze­
kają, by jeszcze pożegnać Ojca Świę­
tego, który stąd, późnym już wie­
czorem, odleci po raz ostatni do Czę­
stochowy, przed ostatnim, wrocław- 
sko-opolsko-krakowskim etapem piel­
grzymki.

Tygodnik Powszechny

Z Życia 
Placówki 141 SWAP

Serdecznie dziękujemy za poparcie 
naszej wycieczki do Stowarzyszenia 
Obozu Młodzieżowego wspólnie z Gr. 
2741 ZNP, w niedzielę dnia 10 lipca 
1983 roku. Dzień był piękny i każdy 
mile spędził czas. Oto program na­
stępnych wycieczek:

Niedziela, 31 lipca 1983 roku — wy­
cieczka do Polskich Ojców Karmeli­
tów w Munster, Indiana. Zbiórka o 
godz. 8:30 rano, na skrzyżowaniu 
Armitage i Leavitt ul., oraz Milwaukee 
i Central Park Avenue; bilety po 
$13.00 za przejazd i obiad oraz pod- 
wieczorej. Urządzimy losowanie aby 
zebrać pieniądze na dalsze ulepszenia 
klasztoru.

Niedziela, 7 sierpnia 1983 roku — wy­
cieczka do Polskich Ojców Saletynów 
w Twin Lakes, Wise. Zbiórka o godz. 
8:30 rano, przy Armitage i Leavitt, 
oraz Milwaukee i Central Park Ave. 
Bilety są po $13.00 za przejazd, obiad 
i podwieczorek. W programie wy­
cieczki losowanie pięknych fantów na 
zasilenie kasy na rzecz upiększenia 
domu dla księży.

Niedziela, 14 sierpnia 1983 roku — 
zabawa Klubu Przyjaciół Prezesa 
ZNP, mec. A. A; Mazewskiego. Kartki 
losowe na piękne fanty, zabawa sto­
liczkowa i kiosk szczęścia pod bacz­
nym okiem naszej wiceprezeski Marii 
Stachoń; kuchnia z przekąską oraz 
inne atrakcje czekać będą na uczest­
ników.

Panie zainteresowane naszą wy­
przedażą rzeczy — “Rummage Sale” 
mogą się porozumieć z sekretarką 
Heleną M. Stermińską co do terminu 
tej wyprzedaży i bliższych informa­
cji. Prosimy dzwonić do sekretarki 
Heleny M. Stermińskiej na nr. 276-5891.

Henryka Michałowska — prezeska 
Helena M. Stermińska — sekretarka

Apel Do Osób 
Poszkodowanych

Biuro prokuratora generalnego sta­
nu Illinois apeluje do osób, które 
zostały poszkodowane przez firmę 
występującą pod nazwą: “Polish In­
formation Center,” a działającą w 
latach 1980-81, pod adresem 5249 W. 
Diversy w Chicago, o zgłoszenie 
swych pretensji do biura prokuratora.

Firma “Polish Information Cen­
ter,” której właścicielami było mał­
żeństwo: Tadeusz i Gloria Grodkow- 
ski (czasami występowali pod nazwi­
skiem Grot), polecało swe usługi w 
zakresie załatwiania spraw związa­
nych w załatwieniem spraw migracyj­
nych, paszportów, zajmowaniem się 
stroną prawną wielu klientów, pośre­
dnictwem pracy, oraz załatwieniem 
kart “Social Security.”

Skargi należy składać osobiście w 
biurze prokuratora, otwartym od po­
niedziałku do piątku, w godz. o 9 rano 
do 5 po poł., przy 53 West Jackson, 
pokój 335 w dziale: Attorney General 
Office, Consumer Protection Divi­
sion. Zaznacza się, że biuro zaintere­
sowane jest informacjami o wyżej 
wymienionej firmie a nie statusem 
osoby, która zgłosi się do biura. Dla 
osób, które nie mówią po angielsku, 
porozumienie się z władzami ułatwio­
ne będzie dzięki obecności tłumacza.

Bliższe informacje w tej sprawie 
można uzyskać w biurze informacyj­
nym Związku Narodowego Polskiego, 
przy 1200 N. Ashland Ave., pokój 430, 
w każdy poniedziałek, wtorek i czwar­
tek, w godz. od 10 rano do 2 po poł.

Posiedzenie Okręgu 2 
Ligi Morskiej

Okręg 2 Ligi Morskiej w Ameryce 
zawiadamia, że posiedzenie odbędzie 
się w sobotę, 23 lipca br., o godzinie 
1 po poł. w sali przy 2206 N. LaClaire 
Ave. Prosimy o liczną obecność, po­
nieważ jest to posiedzenie przed­
sejmowe i mamy wiele ważnych spraw 
do załatwienia.

A. Maliszewski — prezes 
Wiktoria Sidor — sekr.

Z raportu podanego przez federalną 
agencję ochrony środowiska natural­
nego wynika, że 133 szkoły na tere­
nie Chicago i na przedmieściach po­
siadają w sufitach oraz w ścianach 
do izolacji rur materiał zawierający 
azbest.

Stwierdzono niedawno, że azbest 
jest trujący i może spowodować za­
chorowanie na raka. W wielu szko­
łach akcja polegająca na przebudo­
wie w celu wyeliminowania tego ma­
teriału została podjęta już dawno, ale 
niektóre szkoły zlekceważyły ją.

Kierownictwa szkół, które do 28 
czerwca nie przedstawiły agencji EPA 
swoich planów przebudowy, otrzyma­
ły upomnienia. Inspektorzy EPA prze­
prowadzą pod koniec lipca inspekcje 
tych szkół w celu upewnienia się, czy 
upomnienia wpłynęły i jakie podjęto

“Dzień Polski” 
w Milwaukee

W niedzielę 31-go lipca Centrala 
Kazimierza Pułaskiego organizuje co­
roczny Dzień Polski w Wilson Parku 
w sekcji Nr. 1 (4001 South 20th St.).

Dziatwa Szkoły Letniej wystąpi z 
programem tańców i pieśni polskich. 
Smaczne potrawy kuchni polskiej oraz 
napoje czekać będą na uczestników 
pikniku. Do tańca i słuchu przygry­
wać będzie popularna orkiestra Kopeć.

Początek w południe, a zabawa po­
trwa do 6-ej po południu. Gry i zabawy 
dla dzieci. Prezes Centrali Pułaskiego 
pan Bolesław Kowalkowski wręczy 
stypendia 6 studentom.

Komitet Programów

Uzupełnienie
W notatce z Obozu Yorkville z dnia 

13 lipca br., pt.: “Dzień Niepodległo­
ści oraz obchód ku czci Gen. Sikor­
skiego”, zabrakło ważnej informacji, 
otóż: Fundacja im. gen. Wł. Sikor­
skiego była inicjatorem obchodów w 
40-tą rocznicę tragicznej śmierci gen. 
Wł. Sikorskiego w Yorkville, nato­
miast protektorat nad całą uroczy­
stością miała Placówka Nr 2 SWAP 
na czele z komendantem Januarym 
Nazorkiem i Korpusem Pomocniczym 
Pań w prezeską Leokadią Bonder. 
Placówka Nr 2 SWAP miała dwa 
poczty sztandarowe.

Za Komitet Fundacji: 
Kazimierz Sowa

Violeta E. Sałata 
w Finałach Stanowych 
“Miss United Teenager”

Violeta E. Sałata, córka państwa 
Czesława i Zofii Sałata, uczennica 
szkoły średniej Lourdes, została za­
kwalifikowana do stanowych finałów 
konkursu na tytuł “1983 Miss United 
Teenager”.

Violeta E. Sałata
Siedemnastoletnia Violeta mówi do­

skonale po polsku i na pewno godnie 
się spisze na finałach, które odbędą 
się 4 sierpnia na terenie Illinois State 
University. Życzymy powodzenia. 

kroki dla zlikwidowania tego proble­
mu. Jeśli polecenia te zostaną zlekce­
ważone, dyrekcje szkół będą ukarane 
grzywną.

Według listy EPA, 90 szkół publicz­
nych oraz 43 szkoły prywatne mają 
problem z azbestem. Są to zarówno 
szkoły w Chicago jak i na przed­
mieściach.

W stanie Illinois problem “azbesto­
wy” ma 450 szkół publicznych oraz 
121 prywatnych. Cząstki azbestu wiel­
kości bakterii, przenikają przez inne 
materiały i skażają powietrze.

Dyrektor administracyjny Glencoe 
Elementary School District 35 stwier­
dza w swoim raporcie, że architekci 
uważają, iż azbest znajdujący się w 
niektórych budynkach szkolnych jest 
niegroźny i cząstki jego nie mogą się 
wyzwolić, ponieważ nie pozwala na to 
technika budowlana.

Natomiast superintendent Harvey 
Elementary School District 152 dono­
si, że problem azbestowy występuje 
zaledwie w jednym budynku szkol­
nym i usunięcie tego niebezpieczeń- 
nego materiału nastąpi pod koniec 
lata.

Z Gminy 120 ZNP
Gmina 120 ZNP apeluje do swych 

delegatów o przybycie do Obozu Mło­
dzieżowego Okręgu 12 i Okręgu 13 
ZNP w Yorkville na miłe spotkanie w 
niedzielę, dnia 24 lipca, na Dzień 
Związkowy Okręgu 13 ZNP i wzięcie 
udziału we Mszy św. o 12 w południe.

Komitet zapowiada odpowiedni pro­
gram i wesołą zabawę dla wszystkich. 
Delegaci nie posiadający lokomocji 
a pragnący wziąć udział w Dniu Okrę­
gu 13 ZNP mogą pojechać autobusem. 
Koszt przejazdu w obie strony wy­
nosi $5.00 od osoby. Bilety prosimy 
zamówić u komisarza Józefa Sikory — 
1077 N. Hermitage Ave., lub telefono­
wać 486-3736. Zbiórka przed starym 
domem Związkowym, przy skrzyżo­
waniu Milwaukee, Bosworth i Divi­
sion. Odjazd autobusu punktualnie 
o godzinie 9:00 rano.

Bogdan Parafińczuk — prezes 
Eleonora Tragarz — sekretarka

Zebranie Grupy 2927 ZNP 
Tow. Wierność

Tow. Wierność, Grupa 2927 ZNP, 
odbędzie swoje miesięczne posiedze­
nie w środę, 20 lipca br., o godz. 7 
wieczorem w sali Cornell Park przy 
51-ej i Wood St. Prosimy wszystkich 
członków o liczne przybycie, ponie­
waż mamy wiele ważnych spraw do 
załatwienia.

Melania Winiecka — prezeska 
Marie Pawlikowska — sekr. prot.

Tow. Wiara i Ojczyzna 
Grupa 1474 ZNP

Tow. Wiara i Ojczyzna, Grupa 1474, 
zaprasza swych członków na wyciecz­
kę do Obozu Młodzieżowego w York­
ville, na Dzień Okręgu XIII ZNP, 
który odbędzie się w niedzielę 24 lipca.

Na posiedzeniu, które odbyło się 
w czerwcu, Anna Pawlak została wy­
brana “Matką Roku”, a Stanisław 
Pilarski “Ojcem Roku”.

Uchwalono, ażeby posiedzenia 
Grupy odłożyć aż do października ze 
względu na Sejm we wrześniu. Jesteś­
my dumni z tego, że nasz prezes Sta­
nisław Jagiełka został wybrany po­
słem Gminy 41-ej.

Opłaty członkowskie można wysy­
łać do sekretarza finansowego, Józefa 
Szczech, albo telefonować na nr. 
736-1724. Sekretarz chętnie przyjedzie 
do domu odebrać opłatę.

Irena Szczech — korespondentka

BÓLE W BIODRACH 
I NOGACH
Są to bóle dość często powtarzające się. W licznych 
wypadkach, bóle odczuwane w tej części anatomii 
są spowodowane problemami strukturalnymi 
i mają związek ze stosem pacierzowym i systemem 
nerwowym.

Strukturalne problemy spowodowane są 
głównie dyslokacją kości stosu pacierzowego, 
uszkodzeniem kości miednicznej, przesunięciem 
mięśni, wykrzywieniem kręgosłupa 
i artretyzmem. Takie uszkodzenia 
kręgosłupa powodują irytację 
delikatnych nerwów, które 
przechodzą z niższej części pleców 
do nóg. Inne bóle mogą być 
spowodowane unerwieniem w 
kolanach i strukturalną wadą nóg.

Innymi objawami problemów w TiodraclTi. _ 
nogach są tępe przerywane bóle, szytwność, uczucie 
zimna w nogach, słabość nóg oraz chwiejność, 
którą łatwo zauważyć.

Lekarz-chiropraktyk posługuje się metodami 
naturalnymi w leczeniu dolegliwości w biodrach 
i nogach. Stara się on,.nie tylko ustalić przyczynę 
i uwolnić pacjenta od bólu, ale również poprawić 
zasadniczą przyczynę i udzielić rady na przyszłość 
w celach prewencyjnych. Wstąp najpiew do lekarza- 
chiropraktyka i unikaj poważnych komplikacji 
w przyszłości.

CENTRAL CHIROPRACTIC CENTER
5261 N. CENTRAL AVE. 

Telefon: 283-0354

LEKARZE CMROPRAKTYK1: 
DR. DANIEL A. MICHALEC 
DR. MCHARD W. SKERSCH

czać będą obecnych na spotkaniu 
z Ojcem Świętym na około milion 
— odmawia tajemnice różańcowe, 
aktorzy deklamują balladę o historii 
obrazu Matki Boskiej Piekarskiej, 
wierni uczą się nowej, poświęconej 
Patronce Miłości i Sprawiedliwości

tychczasowymi przemówieniami Oj­
ca Świętego. Jesteśmy więc znów 
w roku 1979. Ojciec Święty nie na­
pomina surowo, jak w Warszawie, 

Posiedzenie Stów. Matek
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $40.00 Rocznie (lyr.) $15.00 
Pólrocz. (6mos.) 22.00 Półrocz. (6mos.) 9.00 
Kwartał. (3 mos.) 13.00 Kwartał. (3 mos.) 6.00 
Miesięcz. (Imo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).. 35ę

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne Tylko

i Weekendowe Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $60.00 Rocznie (lyr.) $18.00 
Półrocz. (6mos.) 45.00 Półrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3mos.) 20.00 Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedynczy
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. 50ę

Historyczna Pielgrzymka
Twierdzenie, że pielgrzymka Ojca Św. Jana 

Pawła II do ojczyzny była wydarzenim histo­
rycznym, nie jest pustym frazesem dzienni­
karskim, lecz głęboko uzasadnioną opinią ludzi 
różnych wyznań i przekonań. Większość ko­
mentatorów ostrzega, że nie należy spodziewać 
się natychmiast nadzwyczajnych wyników wi­
zyty Papieża w kraju terroryzowanym prawie 
czterdzieści lat przez komunistów obrządku 
moskiewskiego, rekrutujących się z renegatów 
i oportunistów. Prawie wszyscy analitycy po­
lityczni i społeczni są zgodni, że pielgrzymka 
Jana Pawła II do polskiej ojczyzny wyda 
owoce dopiero później. Trzeba więc zdobyć 
się na cierpliwość i nie wyciągać zbyt pochop­
nych wniosków z wypowiedzi drugorzędnych 
aktorów na scenie, na której rozgrywa się 
wielki dramat naszego wieku.

Nie dziwią nas sympatyczne reportaże i wnio­
ski dziennikarzy i publicystów katolickich róż­
nych narodów. Niespodzianką są nie tylko 
życzliwe, lecz często entuzjastyczne komenta­
rze nie-katolików, oraz środowisk o tradycjach 
antykatolickich, popierających “postęp”, jaki 
rzekomo niosą z sobą lewicowe ruchy rewo­
lucyjne. Do tej ostatniej kategorii należy za­
liczyć tygodnik “The New Republic”, skupia­
jący intelektualistów o poglądach liberalnych, 
surowo oceniających politykę prez. Reagana 
i zwalczających prawicowe dyktatury (Chile). 
W wydaniu z datą 18 lipca w tym tygodniku 
znalazły się dwa obszerne artykuły poświęco­
ne Polsce: artykuł redakcyjny i reportaż z 
pielgrzymki Papieża do Polski.

Zarówno reportaż jak artykuł redakcyjny 
wyróżniają się od setek relacji w różnych 
czasopismach, znajomością spraw polskich i 
kościelnych, oraz przemyśleniem sytuacji i za­
gadnień jakie stoją przed Kościołem i narodem, 
a także władcą na Kremlu od którego los 
Polski zależy. Artykuł redakcyjny musiał otwo­
rzyć oczy niejednemu zaczadzonemu “postę- 
wością” liberałowi, a wszyscy, którzy uważnie 
go przeczytają, będą lepiej rozumieli sytuację 
narodu polskiego.

Na dowód przytoczmy kilka myśli. Pisząc o 
“pluraliźmie” politycznym, jakiego domagała 
się i domaga opozycja w Polsce, redakcja 
tygodnika trafnie zauważyła, że w tym syste­
mie politycznym “nie ma miejsca na dzielenie

się władzą. W państwach rządzonych przez 
jedną partię, jeżeli oddasz trochę władzy, stra­
cisz ją całą”.

Redaktorzy tygodnika nie mają wątpliwości, 
że ludność polski “łączy swe największe ma­
rzenia z niezależnymi związkami zawodowy­
mi, a “brutale w hełmach są bezsilni wobec 
teologii sprawiedliwości społecznej ...” 
. . . “Cynizm, nic innego tylko cynizm, ce­
chuje reżim Jaruzelskiego. Nie ma on lojalnych 
zwolenników”. Reżym “nie terroryzuje lud­
ności; on ją obraża; jest on (reżym) moralnie, 
historycznie i filozoficznie pogrzebany”. Repre­
zentuje on “podupadły totalitarianizm — stare­
go typu oligarchię”, utrzymującą się u władzy 
metodami policyjnymi.

“. . . Gdy Namiestnik Chrystusa stanął przed 
majordonem (“senaschal”) Dworu Marksa, upa­
dek wiary we dworze był widoczny dla całego 
świata...”

Tygodnik liberalnych intelektualistów za naj­
ważniejsze wydarzenie podczas pielgrzymki Oj­
ca Św. do Polski uważa “posłanie do Moskwy”, 
przypomnienie władcy na Kremlu, że sytuacja 
w Polsce różni się zasadniczo od sytuacji 
w Czechosłowacji (w 1968 r.). W Czechosło­
wacji dominacji Moskwy zagrażało kierownic­
two Partii Komunistycznej, w Polsce, miliony 
wiernych na nabożeństwach odprawianych 
przez Papieża, wykazały, że dominacji Moskwy 
sprzeciwiają się masy, gdy partia jest jej wierna. 
Masy wyszły na place i pola, mimo desz­
czów i chłodu, nie na wezwanie “dyktatury 
proletariatu” lecz przywódców opozycji do tej 
dyktatury.

Kilka powyższych cytatów i myśli z artykułu 
redakcyjnego tygodnika “The New Republic” 
wskazuje dobitnie, że redaktorzy b. wnikli­
wie ocenili wizytę Papieża w Polsce, nie mają 
złudzeń co do charakteru reżymu Jaruzelskiego 
i jego zależności od Moskwy. Są przekonani, 
że naród polski wykazał całemu światu bank­
ructwo i zakłamanie komunizmu, który nie jest 
ideologią niosącą poprawę bytu mas lecz system 
totalitarny, dający władzę brutalom pozbawio­
nym skrupułów.

Wypowiedzi tygodnika “The New Republic” 
są dla nas wyjątkowo cenne, ponieważ repre­
zentuje on liberalnych intelektualistów, a nie 
prawicowych “reakcjonistów”.

Handel Bronią
Ciężka sytuacja ekonomiczna “Trzeciego Świa­

ta”, którą pogorszyła podwyżka cen ropy naf­
towej przez szejków arabskich o przeszłó 300 
procent (prawie 10 lat temu) i długa recesja 
w krajach uprzemysłowionych, odbija się nie­
korzystnie na handlu bronią. Kraje uprzemy­
słowione są głównymi odbiorcami minerałów 
i surowców roślinnych wywożonych przez kra­
je rozwijające się. Recesja zmniejszyła zapo­
trzebowanie na surowce, co spowodowało spa­
dek cen, a tym samym poważne obcięcie do­
chodów.

Rządy państw Trzeciego Świata, mimo nędzy 
ludności, znaczną część dochodów przeznaczają 
na utrzymanie sił zbrojnych, często zupełnie 
niepotrzebnych, służących tylko utrzymaniu 
się u władzy dyktatorów wojskowych. Nie 
można tego powiedzieć o państwach Trzeciego 
Świata znajdujących się na pograniczu zabor­
czego Imperium Sowieckiego, które muszą się 
zbroić i utrzymywać wielkie siły zbrojne.

Głównym dostawcą broni dla państw poza 
blokiem sowieckim są Stany Zjednoczone. Po­
ważnym dostawcą jest również Francja, która 
sprzedaje broń każdemu, kto zapłaci, gdy 
Stany Zjednoczone nie sprzedają broni krajom 
zależnym od Związku Sowieckiego.

W tym roku fiskalnym zamówienia na broń 
i sprzęt wojskowy naszych sprzymierzeńców, 
potencjalnych sprzymierzeńców, lub państw, 
które według Departamentu Stanu mają dla 
nas znaczenie w globalnej rozgrywce między 
Zachodem a Wschodem, wynoszą $23,5 biliona 
(miliarda). Z 43 państw, którym Stany Zjedno­
czone sprzedają broń, tylko kilka płaci procent 
od zaciągniętych na zakup broni pożyczek 
i jakąś część rat. Są to: Izrael, Egipt, Turcja, 
Pakistan, Maroko i Tunezja.

Zadłużenie niektórych państw w Stanach 
Zjednoczonych na zakup broni jest bardzo du­
że. Izrael jest winien za broń i sprzęt $9.8 
biliona, Egipt $3.7 biliona, Turcja $2.5 biliona. 
Turcja nie mogąc podołać zobowiązaniom płat­
niczym prosiła (i uzyskała) rozłożenie spłaty 
na dłuższy okres.
Zair jest winien 170 min dolarów. Reżym 
tego państwa ogłosił moratorium na spłaty 
wszystkich długów. Według praw uchwalonych 
przez Kongres, państwa odmawiające spłaty 
długów nie mogą otrzymać nowych kredytów. 
Zair (dawne Kongo belgijskie) jest jednak naj­

większym na świecie dostawcą cennego obecnie 
kobaltu i grozi mu inwazja separatystów ka- 
tangijskich z sąsiedniej Angoli rządzonej przez 
komunistów. Stany Zjednoczone, nie mogąc 
udzielić Zairowi nowych kredytów, przeszły do 
robienia prezentów z części do broni produkcji 
amerykańskiej w posiadaniu wojsk tej afrykań­
skiej republiki.
Prezenty w formie sprzętu wojskowego i broni 
otrzymują także inne państwa. Tunezja i Ma­
roko otrzymają w tym roku za darmo uzbroje­
nie wartości $60 milionów, Sudan $75 milio­
nów, Somalia $40 milionów, Turcja $230 milio­
nów. W toku jest dyskusja nad podarowaniem 
Pakistanowi myśliwców F-16 wartości $1.6 
biliona.

Izraela i Egipt korzystają z bardzo dużych 
prezentów, nazywanych “przebaczonymi długa­
mi”. Od 1974 r. Stany Zjednoczone zrezygno­
wały z $5.5 biliona, jakie był- winien Izrael 
(niezależnie od długów, które Izrael spłaca). 
Kilka bilionów dolarów za broń “przebaczono” 
również Egiptowi. W tym roku bez bawienia 
się w podpisywanie umów o udzieleniu kre­
dytów, Izrael otrzyma bezpłatnie uzbrojenie 
wartości $750 milionów, Egipt $400 milionów.

Wobec niewypłacalności wielu państw, które 
łącznie są winne bankom na Zachodzie oraz 
Światowemu Bankowi w Nowym Yorku setki 
miliardów dolarów, rząd Stanów Zjednoczo­
nych, który jest winien własnym bankom i oby­
watelom ponad trylion dolarów, ma coraz 
większe trudności ze znalezieniem pieniędzy 
i uzyskaniem zgody Kongresu na prezenty z 
broni, nawet dla państw jak Izrael, Pakistan 
i Egipt, odgrywających dużą rolę w powstrzy­
maniu ekspansji sowieckiej. Niektórzy komen­
tatorzy obawiają się, że osiągnęliśmy granicę 
możliwości finansowych i dawanie nowych pre­
zentów z broni będzie coraz trudniejsze.

To i Owo
Aktorzy teatru w Bremie (Niemcy Zachodnie) 

skonstruowali automat, który, ich zdaniem bar­
dzo pomaga w pracy.

Jeżeli którykolwiek z nich ma zły dzień i 
nie jest w formie, podchodzi do urządzenia 
i wrzuca doń monetę. Natychmiast wyłania 
się mechaniczne ramię, dobrotliwie poklepują­
ce po plecach pesymistę. Wynalazcy twierdzą, 
że poprawia to wybitnie humor.

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Sprawa Jakości
NOWY DZIENNIK — Wielokrotnie 

zwracaliśmy uwagę na gnębiący Sta­
ny Zjednoczone problem niskiej jako­
ści różnych dziedzin życia. Nie wywo­
łuje to dostatecznych protestów ani 
posunięć celem zaradzenia temu zja­
wisku ze strony Kongresu, władz, ca­
łego społeczeństwa. Ostatnie miesiące, 
a nawet tygodnie, dostarczyły wielu 
nowych tego przykładów.

Zacznijny od oświaty. Studium przy­
gotowane przez grono wybitnych znaw­
ców i fachowców na żądanie prezyden­
ta jaskrawo ujawniło, że stan oświaty 
amerykańskiej, zwłaszcza w publicz­
nych szkołach, jest alarmująco zły. 
Młodzież opuszcza szkoły nie dokształ­
cona. Około 20% kandydatów do szkół 
wyższych nie ma wystarczającego 
przygotowania. Nauczyciele nie stoją 
na wysokości zadania. Są to fakty od 
dawna znane. Po raz pierwszy jednak 
zostały ujęte w formę oficjalnego do­
kumentu, nabierając w ten sposób na­
leżytej wagi i znaczenia.

Bardziej jednak niepokojący od sa­
mego sprawozdania Komisji jest fakt, 
że w Kongresie, w kołach zawodowych 
i w środkach masowego przekazu po­
traktowano to nie jako sygnał alarmo­
wy, ale jako dogodną okazję do poli­
tycznej rozgrywki. Związki zawodowe 
nauczycieli nie przejęły się zbytnio 
poważnym ostrzeżeniem, że Stany 
Zjednoczone przegrywają wyścig z 
resztą cywilizowanego świata w jako­
ści nauczania; nacisk położono przede 
wszystkim na potrzebę podwyższenia 
zarobków nauczycieli. W Kongresie 
skądinąd poważni posłowie i senatoro­
wie z miejsca wytoczyli oskarżenia, 
że wina za niski poziom amerykań­
skiego szkolnictwa spada na prezy­
denta Reagana, zaledwie dwa i pół 
roku zasiadającego w Białym Domu, 
ponieważ zaproponował obcięcie fede­
ralnego budżetu na oświatę.

Szkolnictwo w USA finansowane jest 
przede wszystkim przez samorządy. A 
przecież każdy, kto chociaż pobieżnie 1 
zna ten problem, wie, że źródłem dzi­
siejszego stanu spraw są: brak dyscy­
pliny w ośrodkach nauczania, nie 
sprecyzowane programy, ekspery­
mentowanie i nadmierna tolerancja 
wobec młodzieży, którą w szkołach 
należy kierować, a nie ulegać jej ka­
prysom. Szkoły prywatne, których 
jest coraz więcej, z racji nieudolności 
systemu nauczania w szkołach pub­
licznych, mają lepsze wyniki. Dzieje 
się tak dlatego, że nie wyrzekły się 
jeszcze ambicji kształcenia i jedno­
cześnie wychowywania swojej mło­
dzieży.

Problemu oświaty nie da się załatwić 
idąc na łatwiznę, która tak często 
wkracza w amerykańskie życie.

Czymże innym jak nie właśnie skut­
kiem tej łatwizny było załamanie się 
przęsła mostu w Connecticut. Albo 
skąd się wziął fatalny stan środków 
komunikacji publicznej w naszych 
miastach, łącznie z Nowym Jorkiem, 
jak nie z kultu łatwizny, niechlujnego 
wykonywania pracy, braku nadzoru 
— nie mówiąc już o bolesnej sprawie 
jakości materiałów.

Prowadzi nas to do trzeciej dziedzi­
ny, do amerykańskiej produkcji prze­
mysłowej. Samochody amerykańskie 
są coraz bardziej tandetne i w znacznej 
mierze nie zaspokajają potrzeb klien­
ta. Bije je na głowę przemysł japoń­
ski, niemiecki, francuski. Ale najbar­
dziej niepokojące i alarmujące jest 
sprawozdanie z Pentagonu, centrum 
naszej narodowej obrony. Okazuje się, 
że 60-70% wyposażenia elektroniczne­
go, zamawianego przez Pentagon w 
firmach amerykańskich, nie działa al­
bo działa źle i nie odpowiada wymo­
gom.

Menażerowie nie troszczą się o ja­
kość; robotnicy są źle wyszkoleni; 
nie dość uczciwa jest też inspekcja, a 
wzory nie odpowiadają specyfikacjom. 
Co najmniej 20% publicznych pienię­
dzy przeznaczonych na obronę mar­
nuje się właśnie w ten sposób. Przy 
budżecie na zakup wyposażenia — 94 
miliardów dolarów — jakie Pentagon 
wyda w tym roku, co najmniej 20 min 
dolarów zmarnuje się na skutek złej 
jakości sprzętu obronnego.

Każdy obywatel ma obowiązek bić 
na alarm. Przytoczone fragmenta­
rycznie przykłady dowodzą, że Stany 
Zjednoczone stoją wobec konieczności 
skrupulatnego przeanalizowania sy­
tuacji i podjęcia środków zaradczych, 
aby powstrzymać proces staczania 
się w dół.

Historyczne Nonsensy 
w “Izwiestiach”

Co łączy marszałka Piłsudskiego, 
generała Andersa i “Solidarność”? 
Odpowiedzi na to intrygujące pytanie 
dostarcza artykuł w “Izwiestiach” 
pióra towarzysza Jermołowicza, który 
cofa się pamięcią 40 lat, do jakiejś 
węzłowej stacji kolejowej, gdzie na 
front idą transporty wojska, czołgów i 
amunicji, a w przeciwnym kierunku 
przepełnione rannymi wagony sani­
tarne. I nagle tłum czekających na 
stacji starców kobiet i dzieci milknie 
na widok transportu, tak różnego od 
innych. Nowiutkie mundury, błysk 
srebrnych lamówek, świecące buty, 
wychuchane twarze. Dużo kobiet rów­
nież w mundurach — młode, wymalo­
wane twarze. Tabor odjeżdża w prze­
ciwnym od frontu kierunku”. Cóż to 
za transport? Obeznany starszy kole­
jarz, spluwa gniewnie i wyjaśnia ota­
czającym go ludziom: “Andersowcy”.

Po tym rodzajowym obrazku, Jer­
mołowicz sięga do historii, bo, jak 
twierdzi, Polacy lubią swą historię, ale 
jej nie znają. Więc on na lamach 
“Izwiestii” podejmuje się zadania da­
nia świadectwa prawdzie. Przypomi­
na, że rząd gen. Sikorskiego nawiązał 
stosunki dyplomatyczne z rządem so­
wieckim. Postanowiono stworzyć pol­
ską armię z Polaków znajdujących się 
“na naszym terytorium”. Jak się tam 
znaleźli — tego historyk Jermołowicz 
nie wyjaśnia, ale podaje, że rząd so­
wiecki zaofiarował polskiemu rządowi 
emigracyjnemu pożyczkę 300 milionów 
rubli na formowanie tej armii.

Dalej opisuje wizytę swej redakcyj­
nej koleżanki w sztabie gen. Andersa 
w Buzułuku, gdzie podobno było tłocz­
no od pułkowników, dyplomatów i lwów 
salonowych i słyszało się ciągle zapew­
nienia o “braterstwie broni”. Sam ge­
nerał powiedział jakoby reporterce 
“Izwiestii” że Polacy nidy nie zdra­
dzają, i że będzie szczęśliwy, gdy pod­
pisze pierwszy rozkaz operacyjny na 
wschodnim froncie. A co się stało? 
Nastąpiła dezercja.

W armii Andersa “uczciwym bojow­
nikom, którzy pragnęli walczyć z nie­
mieckim najeźdźcą, przeciwstawili się 
zażarci klasowi wrogowie sowieckiej 
władzy. To oni, przed wejściem na 
statek w Krasnowodsku, palili wszys­
tko czego nie mogli zabrać, na oczach 
rannych spod Stalingradu’ ’.

A co stało się potem? Polscy komu­
niści, prawdziwi patrioci, zrozumieli, 
że losy Polski i Związku Sowieckiego 
są nierozłączne, że od ich wysiłków 
zależeć będzie jaką będzie Polska za 
Bugiem. Znów kapitalistyczno-obszar- 
nicza, czy demokratyczna? I dalej jest 
o Związku Patriotów i o I Dywizji im. 
Tadeusza Kościuszki. I o piastowskim

orle, i o tym, że Anders “splamił 
wręczoną mu szpadę”. I że hańbę 
zmazali kościuszkowcy. Tym łatwiej 
im to przyszło, że jak pisze Jermoło­
wicz, “tysiące radzieckich oficerów 
odkomenderowanych na ćwiczenie 
kadr w Wojsku Polskim, które stanow­
czo wyrzekło się ducha kastowego 
narodowego oficerstwa ’ ’.

Chociażby dlatego, że wspomniane 
“lwy salonowe” już opuściły granice 
Kraju Rad. O tym, że potem wal­
czyły jak lwy pod Monte Cassino, ani 
słowem. Natomiast wiele o tym jak 
rząd sowiecki pomagał Polakom. Tyl­
ko, że oni, niewdzięcznicy, o tym za­
pomnieli. I tu następuje zasadnicza 
cytata: “Wytrzebienie 6.018.000 pol­
skich obywateli, prawie w równej 
proporcji Polaków i Żydów, przez nie­
mieckich i sowieckich okupantów, do­
prowadziło naród polski na próg biolo­
gicznego wyniszczenia”.

Kto — pyta ze świętym oburzeniem 
towarzysz Jermołowicz — rzucił takie 
potworne oszczerstwo na nasz bohater­
ski naród, upodobniając go do potwo­
rów hitlerowskich?” Okazuje się, że 
to oszczerstwo znalazło się w wydaw­
nictwie Społecznego Instytutu narodo­
wej pamięci im. Józefa Piłsudskiego. 
W Gdańsku, w roku 1981.

I tak zamknęło się magiczne koło 
sowieckiego amatora-historyka: Pił­
sudski — Anders — “Solidarność”. 
Bo on pamięta “szaloną zręczność” 
ekspertów “Solidarności”, którzy w 
pożarowym tempie przygotowali 
“przenicowanie szkolnych programów 
i podręczników historii”. Co gorsza, 
sowiecki dziennikarz-historyk przyzna- 
je, że młode, niedojrzałe umysły, zo­
stały wytrącone z rytmu, zarażone 
nihilizmem, stworzyły niezdrową at­
mosferę.

Tow. Jermołowicz jest obiektywny, 
posiada poczucie “fair play”, bo twier­
dzi, że nie chce prowadzić linii prostej 
od wielbicieli Piłsudskiego i Andersa, 
do burzycieli mogił sowieckich żołnie­
rzy w Polsce, ale twierdzi, że to mętna 
fala antysowietyzmu, sprzed dwóch 
lat, wyniosła na powierzchnię takich 
odszczepieńców — to niezaprzeczony 
fakt. Historię trzeba znać — powiada 
publicysta “Izwiestii” — i umieć wy­
ciągać wnioski.

To, że okres “Solidarności” był pró­
bą wyciągnięcia wniosków z historii 
ostatnich czterech dziesięcioleci — naj- 
widoczneij umknęło obserwacji so­
wieckiego obserwatora. I czy nie myli 
go pamięć — po 40 latach — o tym 
transporcie “Andersowców”. Wychu­
chane twarze — gdzie? W łagrach?

Dziennik Polski (Londyn)

Rozwoj Turystyki
Oznaką Powrotu Lepszych Czasów

Już dzisiaj można powiedzieć, że turystów amerykańskich, zauważa się
rok 1983 stanie się chyba początkiem 
renesansu turystyki amerykańskiej. 
Europa została zalana przez miliony 
turystów amerykańskich opuszczają­
cych wybrzeże Stanów w ucieczce 
przed codziennością. Otrząsając się 
z recesji ze zdwojoną energią ruszają 
w dalekie podróże.

Biuro paszportowe podaje, że po­
dania o paszporty wzrosły o 24 pro­
cent w porównaniu z rokiem ubie­
głym. Linie lotnicze Pan Am zapeł­
niają rejsy atlantyckie w 67.4 procen­
tach, gdy w tym samym czasie w roku 
ubiegłym procent ten wynosił tylko 
60.8. Spodziewany jest jeszcze więk­
szy wzrost w lipcu i sierpniu.

Wysoki kurs dolara zapewnia po­
dróżującym maksymalne wykorzysta­
nie funduszów wakacyjnych. Funt 
szterling, który trzy lata temu koszto­
wał $2.37 jest w tej chwili wart tylko 
$1.55. Cena biletu powrotnego Nowy 
York — Londyn wynosi w tej chwili 
około $540, przypuszcza się, że ceny 
będą jeszcze niższe, gdyż jedna z linii, 
Peoples Express, oferuje bilety w jed­
ną stronę, Newark — Londyn tylko 
za $149.

Dla turystów amerykańskich miej­
sca takie jak Londyn, Stonehenge, 
Bath, Windsor czy Oxford są ciągle 
wielką atrakcją.

W Rzymie przedstawiciele Ameri­
can Express przewidują, że w tym 
roku odwiedzi Włochy 10 procent wię­
cej Amerykanów niż w roku poprzed­
nim.

We Francji liczba turystów amery­
kańskich jest o 30 procent wyższa niż 
w roku ubiegłym. Wysoki kurs dolara 
na rynkach zachodnich, oraz kłopoty 
franka spowodowały, że obecnie wy­
miana wynosi 7.6 franków za dolara. 
Hotele paryskie mają rezerwacje na 
całe lato. Jedynie w okręgu śród­
ziemnomorskim odnotowuje się spa­
dek rezerwacji hotelowych.

Chociaż Europa jest i będzie punk­
tem docelowym największej liczby

też zwiększoną ilość przelotów przez 
Pacyfik, w drodze do Australii, Nowej 
Zelandii, Japonii i Chin.

Tylko kraje Ameryki Środkowej i 
Południowej straciły na popularności. 
Wśród nich najbardziej popularny był 
Meksyk, lecz wielu podróżujących od­
straszonych zostało niedotrzymaniem 
rezerwacji hotelowych.

Wzrasta też turystyka krajowa. 
Polepszający się stan ekonomiczny 
oraz stosunkowo niskie ceny benzyny 
powodują, że coraz więcej Ameryka­
nów postanawia zwiedzić swój kraj. 
W tej chwili najpopularniejszy jest 
Epcot Center na Florydzie. Nie na­
rzekają na brak turystów takie miej­
sca jak Atlantic City, Adirondacks 
w Texasie i Ocean City, Md. Linie 
lotnicze United Airlines zanotowały 
też zwiększony popyt na przeloty do 
Kalifornii, Arizony i na Hawaje.

Większa ilość podróżujących ozna­
cza, że linie lotnicze, które w ubie­
głym roku straciły 733 miliony dola­
rów wykażą zysk w roku bieżącym. 
Rok ten może okazać się dla linii 
lotniczych rokiem rekordowym.

Największą ilość pasażerów zanoto­
wały linie lotnicze w 1979 roku, 317 
milionów, dla porównania z rokiem 
ubiegłym gdy obsłużono tylko 239 mi­
lionów osób.

Wszystkie firmy związane z tury­
styką donoszą o rekordowych trans­
akcjach a lato dopiero się zaczęło.

Konkurentka Socjalistów
Międzynarodówka Socjalistyczna 

pod wodzą Willy Brandta i Olofa Pal­
me, popierająca zbyt często cele so­
wieckie, ma konkurentkę. Jest nią 
Międzynarodowa Unia Demokratycz­
na, propagująca prawicowo-centrowe 
rozwiązania zagadnień międzynaro­
dowych i wewnętrznych państw. “Ro­
dzicami” Unii Demokratycznej są: 
premier Margaret Thatcher i kanc­
lerz Helmut Khohl.
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Modne, wypoczynkowe ubranka dla dziewcząt. Z lewej bluzka 
z odkrytym ramieniem i spodenkami zebranymi w mankiet. 
Z prawej bluzka wykończona baskinką i głęboko wyciętymi 
ramionami, noszona z prostymi spodenkami.

Z Jednego Garnka
W polskiej kuchni stosujemy zasadę, że 

jednodaniowy posiłek musi zawierać coś kon­

kretnego - ziemniaki, kluski, kasze, dużo róż­

nych jarzyn, jakieś mięso lub wędlinę, groszek 

lub fasolę, oprócz przypraw winno się dodawać 

sporo zieleniny. Słowem, ma to być posiłek pełno­

wartościowy.

Mogę więc to być zupy z tzw. wkładką, ale 

zupy gęste, zawiesiste, posilne. Wartość kalo­

ryczną zup podnosi również dodatek tłuszczu czy 

mąki, a więc zasmażki. Dodanie śmietany — pod­

nosi wartości odżywcze.

Zupa Fasolowa z Szybkowaru
Pól kilograma warzyw mieszanych 

(marchew, pietruszka, selery, pory, 
cebula — oraz papryka), 20 dkg 
suchej białej fasoli, 20-30 dkg mięsa, 
4-5 sztuk ziemniaków, 5 dkg makaronu 
gwiazdki lub krajanka, 2 łyżki usieka- 
nej natki, % szklanki śmietany, 1 su­
szony grzybek, do smaku sól, pieprz 
lub sproszkowana papryka.

Przebraną i umytą fasolę namoczyć 
na kilka godzin wcześniej i ugotować 
w tej samej wodzie, w której się mo­
czyła. Mięso umyć, pokrajać w drobną 
kostkę lub w paski, zalać wrzącą wodą 
i wraz z umytym grzybkiem nastawić 
do gotowania w szybkowarze. Warzy­
wa umyć, obrać, opłukać i pokrajać w 
makaronik. Mniej więcej po pół godzi­
nie gotowania mięsa w zamkniętym 
szybkowarze otworzyć pokrywę, wło­
żyć do wrzątku warzywa i nie zamy­
kać garnka szczelnie (nie uszczelniać 
pokrywy, tylko lekko nią przykryć 
garnek) gotować około 20 minut. 
Wówczas warzywa powinny być pra­
wie miękkie, dodać wtedy makaron i 
drobno pokrajane ziemniaki, gotować 
do miękkości. Włożyć do tego oddziel­
nie ugotować fasolkę (razem z wodą, 
w której się gotowała). Dodać śmieta­
ny, zieleninę i doprawić do smaku 
solą i pieprzem. Posiłek będzie pełno­
wartościowy, jeśli na deser podamy 
surówkę z owoców.

Węgierska Potrawa 
Jednodaniowa

30 dkg wieprzowiny, 10 dkg kiełbasy, 
10 dkg smalcu, 15 dkg cebuli, 1 kg. 
kwaszonej kapusty, 30 dkg śmietany, 
15 dkg ryżu, 4 ząbki czosnku, sól, 
pieprz, czerwona, sproszkowana pa­
pryka do smaku.

Kapustę zalać wrzącą wodą i goto­
wać około 15 minut. Umyte mięso ze­
mleć w maszynce. Cebulę obrać, umyć 
i drobno posiekać. Umyty ryż ugoto­
wać na sypko z dodatkiem soli i odro­
biny tłuszczu. Czosnek obrać, opłukać 
i drobno posiekać. Zmielone mięso 
wymieszać z czosnkiem, zrumienioną 
na tłuszczu cebulką, przyprawić do 
smaku solą, pieprzem i papryką. 
Kiełbasę obrać ze skórki i pokrajać w 
cienkie plasterki. Płaski rondel (lub 
ogniotrwałe naczynie) wysmarować 
tłuszczem i układać warstwami ka­
pustę, kiełbasę, mięso i ryż i kapustę. 
Po napełnieniu rondla wyrównać po­
wierzchnię i zalać śmietaną. Zapiec w 
nagrzanym piekarniku. Podawać 
posypane zieleniną.

Krupnik Jęczmienny
20 dkg mięsa wołowego lub wieprzo­

wego z kością, pół kg warzyw miesza­
nych, 2-3 grzybki suszone, 20 dkg 
kaszy jęczmiennej (lub ryżu), pół kg 
ziemniaków, szklanki śmietany, 3 
łyżki siekanej natki, lub solony czy 
suszony koper, sól do smaku.

Mięso umyte pokrajać, oddzielając 
kości. Kości zalać zimną wodą, podgo- 
tować, do wrzątku wrzucić mięso i do­
kładnie wypłukaną kaszę, gotować na 
wolnym ogniu w odkrytym garnku, 
mieszając od czasu do czasu. Warzywa 

umyć, obrać, pokrajać w makaronik i 
dodać do zupy. Gdy mięso i kasza 
dogotowują się, dodać pokrajane w 
kostkę ziemniaki i ugotować do mięk­
kości. Ugotowaną zupę połączyć ze 
śmietaną (można również dodać mle­
ka w proszku), dodać zieleninę i do­
prawić do smaku solą.

Zupa Ze Słodkiej Kapusty
20 dkg warzyw mieszanych, 2 cebu­

le, 60 dkg kapusty włoskiej lub cukro­
wej, 3 łyżki koncentratu pomidorowe­
go, 1,5 łyżki mąki, 25 dkg wieprzowiny 
z kością, niezbyt tłustej, szklanka 
śmietany, 2 ząbki czosnku, 2 łyżki sie­
kanej natki, sól i sproszkowana pa­
pryka do smaku.

Mięso oczyścić, umyć, oddzielić od 
kości, mięso pokrajać w drobne paski, 
pozostawić trochę odkrojonego tłusz­
czu. Umyte kości zalać zimną wodą, 
nastawić do gotowania, po 15 minu­
tach gotowania dodać do wrzątku mię­
so, posolić, gotować aż będzie miękkie.-j 

Umyte warzywa poszatkować, rów­
nież kapustę umyć i poszatkować. Do 
wrzącego wywaru dodać warzywa 
wraz z kapustą i gotować do miękkoś­
ci. Na tłuszczu odkrojonym od mięsa 
podrumienić drobno posiekaną cebulę, 
dodać mąkę, podsmażyć, rozprowa­
dzić wodą i wlać do wrzącej zupy. 
Odstawić — dodać koncentrat pomi­
dorowy wymieszany ze śmietaną, roz­
tarty z solą czosnek, doprawić do 
smaku solą i sproszkowaną papryką, 
ewentualnie odrobiną cukru. Raz za­
gotować, dodać zieleninę. Jeśli ktoś 
nie lubi zbyt intensywnego smaku 
czosnku — dodać całe ząbki do goto­
wania. Zamiast koncentratu pomi­
dorowego — można dać świeże pomi­
dory. Wówczas umyte i pokrajane w 
kawałki podajemy oddzielnie i każdy 
z domowników wkłada je na talerz i 
zalewa zupą. Znakomicie podnosi to 
smak zupy.

Zawali... Włosy
Węgierscy uczeni są zdania, że na 

podstawie analizy składu chemiczne­
go włosów można rozpoznać zbliżają­
cy się zawal. W składzie chemicznym 
znajdują się duże ilości siarki i wap­
nia. Porównując wyniki osób zdro­
wych i chorych naukowcy z Akademii 
Medycznej w Debreczynie wykryli, że 
u ludzi którzy przeszli zawał mięśnia 
sercowego zawartość wapnia we wło­
sach jest kilkakrotnie mniejsza — o 
ile np. włosy zdrowego mężczyzny za­
wierają 0.26 proc, wapnia to u poza- 
wałowca tylko 0,09 proc.

Uczeni z Debreczyna mają nadzieję, 
że dzięki badaniom włosów można bę­
dzie rozpoznać zbliżający się zawał.

Tańczmy Dla Zdrowia
Taniec jest znakomitym środkiem 

zapobiegającym chorobom układu 
krążenia. Do takiego wniosku terau- 
peci doszli już dość dawno. Od nieda­
wna natomiast choreoterapię jako 
formę gimnastyki leczniczej stosuje 
się na szeroką skalę. Zdaniem specja­
listów emocje wywołane ruchem i 
muzyką wpływają na polepszenie ciś­
nienia krwi, ułatwiają krążenie, popra­
wiają przemianę materii. Leczenie 
tańcem daje doskonale wyniki u ludzi 
w każdym wieku. Więc — tańczmy — 
dla zdrowia!

Na Schudnięcie
Świeże jabłka są wyborne na schud­

nięcie. Pomimo, że mają małą zawar­
tość kalorii, są bogate w pożywne mi­
nerały i witaminy. Jedzmy jak naj­
więcej jabłek. Kiedy poczujemy głód 
pomiędzy posiłkami, zamiast zjeść 
ciastko lub czekoladę, zjedzmy jabłko.

Złodzieje Informacji 
z “Banków” Komputerowych

U.S. Qualifies 
For Pan Am Games

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa i wstrząsająca opowieść z czasów brutalnego napadu 

Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta zaczerpnięta została ze 
źródłowych materiałów dotyczących kampanii polskiej z pamiętników 
uczestników walk i wydarzeń oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy Pomian, 
który ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów opisuje najpierw 
działalność szpiegowską i dywersyjną Niemców zamieszkałych w Polsce, 
następnie szaleńczo bohaterskie walki z nieprzyjacielem nad Brdą, 
Wisłą i Bzurą, diabelsko podstępne prowadzenie przez Niemców wojny, 
wreszcie masowe mordy ludności cywilnej i wywożenie tej do Niemiec.

Książka w ładnej, mocnej oprawie płóciennej 
INWETARZOWA WYPRZEDAŻ OBECNIE 
(Kosztowała poprzednio $2.50)

00

Zamówienia wraz z należnością nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, Dl. 60646

C.O.D. NIE WYSYŁAMY.

Każdy komputer, i ten najbardziej 
nowoczesny, i taki, który kupiliśmy 
sobie do domu “dla zabawy” jest w 
pewnym sensie “bankiem wiadomoś­
ci”, które “włożymy” mu do pamięci.

Wiadomości te mogą być bardzo 
istotne, często stanowią tajemnicę 
zawodową instytucji, której dany 
komputer służy, mogą też być wiado­
mościami “lżejszymi” czyli sposo­
bem gry itp.

Coraz częściej spotykamy się ze 
“złodziejami wiadomości komputero­
wych”. Są nimi specjaliści, czy też 
ludzie młodzi, zainteresowani kompu­
terami, którzy eksperymentują. Oto 
kilka przykładów:

• Niedawno dwaj uczniowie szkoły 
średniej w Palatine, zdołali “dostać” 
się do systemu komputerowego De 
Paul University — dosłownie “biorąc 
go w zastaw”, wprowadzając szereg 
zmian, tym samym paraliżując 
funkcjonowanie maszyny. Zdołano 
jednak przychwycić sprytnych ucz­
niów i ukarać ich sądownie.

• Specjalista z zakresu pracy kom­
puterów, podając się za inspektora, 
dotarł do komputera bankowego i 
przelał ponad $10 min. na prywatne 
konto banku w Szwajcarii. Tego oszus­
ta również zdołano schwytać i ukarać.

•Ekspert komputerowy, specjalizu­
jący się w zakładaniu systemów bez­
pieczeństwa w komputerach zauwa­
żył, że ktoś z pracowników firmy, w 
której właśnie zakładał taki system, 
kradnie niezmiernie cenne tajemnice 
produkcyjne i sprzedaje je konkuren­
cyjnej firmie. Poszkodowana firma

“Solidarności” Nie Ma 
i Nigdy Nie Było

Londyn (D.P.) — Wszelkie doku­
menty, w których są jakieś wzmianki 
o NSZZ “Solidarności”, są wycofy-r 
wane z archiwów wojewódzkich do 
archiwów KC PZPR. Wszystkie publi­
kacje “Solidarności”, w tym “Tygod­
nik Solidarność”, usunięte zostały z 
bibliotek i czytelni w całej Polsce, 
nawet z Biblioteki Narodowej.

4O-tysięczny nakład książki “Wa­
łęsa”, wydrukowanej tuż przed 13 
grudnia, poszedł na przemiał w Za­
kładach Papierniczych w Łupinie k. 
Kolbud. Transportu 10 ton “makula­
tury” i magazynu pilnował oddział 
MO.

Dokumentacja komisji zakłado­
wych “Solidarności”, nie ukryta w 
porę, została chyba wszędzie już 
zlikwidowana — np. w Bydgoszczy 
dyrekcje otrzymały polecenie likwi­
dacji w terminie do 10 marca — i w 
większości po prostu spaliły doku­
menty.

Zbliża się rok 1984 — Orwellowskie 
Ministerstwo Prawdy działa.

Mansfield o Polityce 
Japonii

(ST) — Ambasador Stanów Zjed­
noczonych w Japonii Mike Mansfield 
oświadczył, że Japonia, jego zda­
niem, będzie w stanie do roku 1995 
bronić swoich linii morskich na dy­
stans 1,000 mil.

W czasie rozmowy z koresponden­
tami zagranicznymi w Tokio oświad­
czył on także, iż 6.9% zwyżka wy­
datków obronnych w budżecie japoń­
skim na rok 1984 nie wystarczy do 
zakończenia w marcu 1988 roku pię­
cioletniego planu rozbudowy poten­
cjału militarnego Japonii.

Ambasador Mansfield oświadczył 
również, że premier Japonii Yasu- 
hiro Nakasone “chce coś zrobić”, by 
rozwiązać japońsko-amerykańskie 
kontrowersje handlowe. Zostanie w 
związku z tym ogłoszona decyzja pre­
miera najprawdopodobniej w czasie 
wizyty prez. Reagana w listopadzie 
br. w Japonii.

WOMf N S MIDT Al C IN TH J

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE

ograniczyła się jedynie do dyscypli­
narnego zwolnienia pracownika, nie 
występując przeciw niemu do sądu.

Pojawiły się obecnie “na rynku” 
specjalne firmy, których jedynym za­
daniem jest opracowywanie syste­
mów bezpieczeństwa, czyli specjalne­
go zakodowania przez daną firmę 
wiadomości w komputerach tak, aby 
nikt niepowołany, nie mógł ich ukraść. 
Najczęściej system ten polega na 
haśle, wiadomym jedynie upoważnio­
nym pracownikom, bez którego kom­
puter nie przekaże żadnych informa­
cji. Niestety nieuwaga, nieostrożność 
a często wbrew brak odpowiedzialnoś­
ci pracowników, pozwala złodziejowi 
na wykradzenie koniecznego hasła- 
kodu.

Osoby wtajemniczone w system bez­
pieczeństwa komputera, zamiast za­
chować hasło w tajemnicy wyłącznie 
dla siebie, zostawiają je na biurkach, 
w widocznych miejscach, czasami na­
wet, wieszają nad biurkiem na ścia­
nach. Nie trudno jest więc złodziejowi 
“złożyć” wizytę odpowiedzialnemu 
pracownikowi, aby zdobyć kluczową 
informację.

Jeszcze jednym sposobem, dzięki 
któremu zdobywa się tajemnice syste­
mu bezpieczeństwa danego urządze­
nia komputerowego są tzw. biuletyny 
komputerowe. Jest to pewna forma 
poglądów i doświadczeń właścicieli i 
operatorów komputerów. Za pomocą 
specjalnego “modem” — telefonicz­
nie łączy się z takim biuletynem, aby 
otrzymać szereg ciekawych informa­
cji, wśród nich czasami, kody bez­
pieczeństwa komputerów. Podobno 
na terenie metropolii chicagoskiej 
można otrzymać taki “kod bezpie­
czeństwa” dzięki “usługom” jednej z 
kompanii posiadających taki biuletyn 
komputerowy.

Właśnie 17-letni uczeń szkoły śred­
niej bardzo chciałby zdobyć kod do 
komputera swej szkoły, aby móc nim 
manipulować, szczególnie w spra­
wach dotyczących uczęszczania do 
szkoły. Nie wiadomo czy mu się to uda.

■ - '

Stany Zjednoczone 
i Grecja Podpisały 

Porozumienie
Ateny (UPI) — Grecja i Stany Zje­

dnoczone podpisały dziś porozumienie 
w sprawie przedłużenia przywileju 
korzystania przez Amerykę z czterech 
baz wojskowych oraz 16 drugo plano­
wych obiektów militarnych — na tere­
nie Grecji.

Rzecznik rządu greckiego, który 
ujawnił tę wiadomość, nie podał na 
razie żadnych szczegółów dotyczą­
cych porozumienia. Z formalnym 
oświadczeniem w tej sprawie wy­
stąpić ma premier Andreas Papan­
dreou.

Porozumienie zostało podpisane 
krótko po powrocie do Aten specjal­
nego wysłannika amerykańskiego 
Reginalds Bartholemewa.

Rekord Na Aukcji
Londyn. (UPI) — Na aukcji w zna­

nej na całym świecie londyńskiej fir­
mie antykwarycznej pobity został ko­
lejny rekord zakupu. W ubiegły pią­
tek zachowujący swoje personalia w 
tajemnicy kolekcjoner amerykański 
zakupił za sumę $1.58 min sekreta- 
rzyk króla Ludwika XVI.

Sekretarzyk został wykonany z he­
banu i laki prawdopodobnie przez 
firmę Adama Weisweilera w roku 
1784 czyli jedynie na 5 lat przed 
wybuchem rewolucji francuskiej.

Sekretarzyk z hebanu i laki wykła­
dany jest macicą perłową, okucia wy­
konane zostały z pozłacanego brązu.

Wśród szuflad posiada on także ta­
jemną skrytkę. Gdy ostatnio czyszczo­
no sekretarzyk znaleziono pod blatem 
kilka kuponów loteryjnych, które po­
dłożono pod blat by zapobiec ruszaniu 
się go. Kupony nosiły datę z 1781 roku.

New York, N.Y.—The Unites States 
Pan American Team, fresh off its 
triumph over Canada which qualified 
it for a berth in next Pan American 
Games in Caracas, Venezuela, will 
embark on a four-game tour, in Jua­
rez, Mexico; Dallas and Abilene, Tex.; 
and Oklahoma City, the United States 
Soccer Federation announced today

The tour, which will help prepare 
the U.S. for the 1984 Olympic Games 
as well as for the August 15-23 Pan 
American Games, began with a July 
17 match against Mexico’s Olympic 
Team in Juarez, the Mexican border 
city adjacent to El Paso, Tex.

Matches have also been scheduled 
for July 19 against the American 
Soccer League’s Dallas Americans in 
Dallas, and a second match against 
Dallas in Abilene July 23. The venture 
will conclude with a July 26 confron­
tation against the ASL’s Oklahoma 
City Slickers in Oklahoma City.

The United States qualified for the 
Pan American Games as one of 12 
nations yesterday, defeating Canada’s 
national amateur team 3-2 in Hamil­
ton, Ontario. The Americans, who 
played to a 1-1 draw with Canada 
in the first game of the home-and- 
home series at Giants Stadium July 6, 
received two goals from Michael Fox 
of the New York Cosmos and one from

NAACP Ocenia 
Kandydatów

Na Prezydenta
New Orleans (UPI) — Na odby­

wającej się konwencji organizacji 
NAACP, walczącej o prawa Murzy­
nów, przeprowadzono ocenę poszcze­
gólnych kandydatów demokratycz­
nych na urząd prezydenta St. Zjed­
noczonych z punktu widzenia inte­
resów murzyńskich. Dyrektor wa- 
shingtońskiego biura NAACP, Athea 
Simmons podała, że ocena dokonana 
została w oparciu o stanowisko za­
jęte podczas 379 głosowań w Kongre­
sie w latach 1965-82. Brano pod uwa­
gę stosunek do takich problemów 
jak desegregacja szkół, prawa wybo­
rów, przestrzeganie praw obywatel­
skich, programy na cele socjalne 
i szkolenia zawodowego.

Najwyższą notę (87.7%) osiągnął 
b. wiceprezydent Walter Mondale a 
także senatorowie Alan Cranston z 
Kalifornii, Gary Hart z Colorado i 
John Glenn z Ohio (ok. 80%). Na­
tomiast senator Ernest Hollings z Płd. 
Caroliny “przepadł” w tej klasyfika­
cji otrzymując poniżej 40% ocen po­
zytywnych.

Aczkolwiek osoba prezydenta Rea­
gana nie była w ogóle poddawana 
ocenie to, jak potwierdziła Simmons, 
również on otrzymałby “notę niedo­
stateczną” poniżej 50% na podstawie 
swych pierwszych dwu lat rządów.

NAACP poinformowała, że powyż­
sze oceny nie oznaczają indorsowa- 
nia jakiegokolwiek kandydata. Jest 
to zgodne z długoletnią tradycją tej 
organizacji.

Przewidziane są dalsze dyskusje 
nad tematami: czarni na stanowi­
skach federalnych, opieka lekarska 
dla czarnych, udział czarnych w spra­
wach międzynarodowych i możliwo­
ści zatrudnienia dla czarnych.

Maratoński Rekord 
Nowozelandczyka

New York (UPI)— Przybyły z Nowej 
Zelandii Siegfied Bauer pobił usta­
lony przed 80 laty nowojorski rekord 
w biegu maratońskim, przebywając 
trasę długości ponad 51 mil w czasie 
trasę długości ponad 511 mil w czasie 
114 godzin. Na zakończenie 23 między­
narodowego biegu zwycięzca stwier­
dził, że postarał się, gdyż nie chciał 
rozczarować 1,500 mieszkańców swej 
rodzinnej wioski.

• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi D&C

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 
DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 

PYTAĆ O P. HALINĘ

725-0200
5086 N. Elston
Od Wtorku do Soboty: 

8 Rano-4 Po Poł. 

Jeff Hooker, a member of the U.S. 
National Youth Team that played in 
last month’s Youth World Cup in 
Mexico.

Fox scored goals in the 12th and 46th 
minutes to give the U.S. a 2-0 lead 
before Canada’s Dan Sudeyko scored 
in the 50th minute. Hooker then scored 
what proved to be the game-winner 
in the 62nd minute to make it 3-2, 
while Canada’s Norm Odinga scored 
with four minutes remaining to nar­
row the final score.

“Winning in a must-win situation 
away from home is an accomplish­
ment we are proud of” said USSF 
Secretary General Kurt Lamm. “The 
United States played brilliantly in the 
second half—there is no doubt that 
we were the superior team. Having 
now qualified for the Pan American 
Games, the upcoming four-game tour 
will serve as an ideal preparation 
for next month’s Pan American Games 
in Venezuela. This tour, plus the Pan 
American Games, will also serve to 
help train our team for next year’s 
Olympics!’

U.S. Pan American and Olympic 
coach Manfred Schellscheidt has 
named 21 players for the four-game 
tour, including 15 players who were 
selected for the home-and-home Pan 
American qualifying series with Canada

Six additional players—Jamie Swan- 
ner, Mark Evans, Mike Hylla, George 
Fernandez, Ron Basile and Grant 
Gollnick—Have been chosen for the 
upcoming tour. These six players were 
among the top performers in the June 
24-July 3 USOC National Sports Festi­
val in Colorado Springs.

U.S. Pan American Team Schedule
July 19, Dallas Americans, John 

Clark Sta., Dallas, Tex., 8:00 PM.
July 23, Dallas Americans, Hardin 

Simmons Col., Abilene, Tex., 7:35 
pm.

July 26, Okla. City Slickers, Taft 
Sta., Okla. City, Okla., 7:30 pm.

540 KC 
1490 KC

1300 KC 
1300 KC

GODZINA SŁONECZNA 
UDU PUCIŃSKIEJ 

Stacja WEDC 
7 Dni w Tygodniu 

8:309:30 Rano

POLSKIE PROGRAMY 
RADIOWE W CHICAGO 

W KOLEJNOŚCI NADAWANIA

WCEV GLOS POLONU 1450 AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP. 
Od poniedziałku do Piątku Włącznie 

4:30 do 6:00 Wieczorem 
Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 
Kierownicy i Anonserzy Audycji 

JÓZEF. SŁAWA i JERZY MIGAŁA

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 89 Rano i 12 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Niedziela 8 9 Rano i 23 Po Pot.

ROBERT LEWANDOWSKI
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 78:30 Rano 
2 3 Po Poł w Niedziele 

Robert Lewandowski. Właściciel

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
W Chicago 

Środa: 9:30 do 10 W'eczor 
Stacja WOPA 1490 AM

Niedziela: 7 do 8:30 Rano 
Stacja WCEV 1450 AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ SW nadawaną bezpośrednb 
z naszej kaplicy Najśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
Tel. 588-7476

"KŁOPOTY SIEKIERKO W" 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środą. 
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz. 

Kierownik 
BRONISŁA W ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW 

M RÓŻOWIĘ

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS 

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano

"POLSKA W MUZYCE i 
PIEŚNI / SŁOWIE" 

Stacja WOPA 
W Poniedziałek 7-8 Wiecz. 

Od Wtorku do Czwartku Włącznie 
7:30-8 Wiecz. 

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kormetan Dende OFMC. Dyrektor

CtłET GULIŃSKI SHOW 
NIEDZIELA

9-10 Rano WYŁO
10 Rano do 1 Ppł. WOPA 

SOBOTĄ
2-3 Ppł. WTAQ
4-5 Ppł. WTAQ

Chet Guliński, Dyr. Programów
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Reżym Podjął 
Oficjalną Decyzję

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
skowe popierają apel ogłoszony wcześ­
niej przez PRON wzywający do po­
wrotu do tzw. “normalizacji” życia 
spłeczno-politycznego w kraju.

Sprawa zniesienia stanu wojennego 
w Polsce jest obecnie zatwierdzona 
przez najwyższą władzę wojskową, 
jednakże temin zniesienia stanu wo­
jennego zostanie najprawdopodobniej

Śp. T. Hajduszewski
Dnia 22-go czerwca zmarł w Domu 

Opieki dla starszych wiekiem — Hori­
zon Home w Ocala na Florydzie, 
śp. Tadeusz Hajduszewski, emeryto­
wany pracownik biur Zjednoczenia 
Polskiego Rzymsko Katolickiego w 
Ameryce i b. prezes Klubu Przyjaciół 
Warszawy.

Urodził się w roku 1903 w Frydry- 
chówce na Podolu. Uczęszczał do gim­
nazjum w Tarnopolu i w Warszawie. 
W roku 1939 wstąpił do Wojska Pol­
skiego we Francji. Po kapitulacji 
Francji, dostał się do niewoli niemiec­
kiej. W obozie jeńców-oficerów w 
Luebeck, przebywał do 1945 roku.

W roku 1947 przyjechał do Stanów 
Zjednoczonych, a w czerwcu 1948 roku 
rozpoczął pracę w Zjednoczeniu Pol­
skim Rzymsko Katolickim w Amery­
ce. Pracował w biurze skarbnika w 
dziale księgowości. Sumienny i do­
kładny w wypełnianiu swych obo­
wiązków, cieszył się poważaniem 
swych przełożonych oraz sympatią 
i przyjaźnią współpracowników.

Czynny był również w życiu kultu­
ralno-społecznym Polonii chicago- 
skiej, będąc członkiem Klubu Przy­
jaciół Warszawy. Przez kilka lat 
był jego prezesem.

Z dniem 1-go grudnia 1968 roku prze­
szedł na emeryturę. W 1979 roku prze­
niósł się do Orlando na Florydę. W 
Ocala również na Florydzie, mieszka 
jego brat przyrodni, prof. Marian 
Cieplak,

Gdy ciężko zachorował i potrzebo­
wał stałej opieki, jego brat musiał 
umieścić go w domu specjalnej opieki 
dla osób starszych — Horizon Nursing 
Home w Ocala. Obłożnie chory, prze­
bywał tam ostatnie dwa lata. Tam 
też nastąpiła jego śmierć.

Pochowany został na cmentarzu w 
Belleview na Florydzie, miasteczku, 
w którym osiedliło się sporo Polaków.

W dniu pogrzebu, polski kapłan, ks. 
Jan Sielchanowicz odprawił Mszę św. 
żałobną i odmówił ostatnie modlitwy 
na cmentarzu, przed złożeniem trum­
ny do grobu.

Zmarły pozostawił brata, profesora 
Mariana Cieplaka z żoną w Ocala, 
Floryda i bratanicę w Polsce.

Cześć Jego Pamięci!

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój i 
brat nasz, śp.

Ignacy Junyszek
Członek Tow. Wolność gr. 1776 ZNP, 
po długiej chorobie, pożegnał się 
z tym światem, opatrzony św. Sa­
kramentami, dnia 18-go lipca 1983 
roku, o godzinie 12:20 po północy, 
w starszym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dźiś od 
godziny 4-ej po południu.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 20-go lipca, o godzinie 9-ej 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
6000 N. Milwaukee Ave., do kościo­
ła St. Tarcissus, a stamtąd na 
cmentarz Maryhill na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Aniela (z domu Wolnicka), żona; 
(Kazimierz i Stanisław, bracia, Mie­
czysława, Zofia i Maria, siostry z 
rodzinami w Polsce); wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Zakład 
Pogrzebowy B.F. Malec i Synowie,

Telefon 774-4100. 

ustalony w ciągu najbliższej dwu­
dniowej sesji Sejmu rozpoczynającej 
się w środę 20 lipca.

Agencja PAP przekazując informa­
cję nie podała żadnych szczegółów 
zatwierdzenia przez WRON-ę zniesie­
nia stanu wojennego — stwierdziła 
jedynie, że zostały w tym kierunku 
podjęte “odpowiednie decyzje”.

Wśród kół dobrze poinformowanych 
w Polsce panuje opinia, że Sejm może 
przed zniesieniem stanu wojennego 
podjąć decyzję o wprowadzeniu jeszcze 
dodatkowych przepisów do kodeksu 
karnego, które pozwolą zacieśnić kon­
trolę nad robotnikami, studentami, 
pracownikami naukowymi i dzienni­
karzami — te grupy społeczne są 
przedmiotem stałego niepokoju reży­
mu komunistycznego w PRL.

Tymczasem w poniedziałek Lech 
Wałęsa powrócił po dwutygodniowym 
urlopie do pracy w Stoczni Gdańskiej. 
Jak stwierdził zarząd stoczni Wałęsa 
wyjechał na urlop bez ich zgody — 
jednakże pomimo wcześniejszych po­
gróżek skończyło się na zapowiedzi 
udzielenia mu jedynie pisemnej na­
gany.

Po przybyciu do Stoczni Lech Wa­
łęsa został entuzjastycznie powitany 
przez 5 tys. robotników. “Gdy walczę 
zawsze odnoszę zwycięstwo” — powie­
dział Wałęsa w czasie powitania w 
stoczni.

Jak podawaliśmy wczoraj przewod­
niczący “Solidarności” stwierdził, że 
propozycje nowych przepisów są 
znacznie ostrzejsze niż przepisy stanu 
wojennego.

Walka z Pożarem 
Lasów w Kalifornii
Las Vegas. (UPI) — Około 250 stra­

żaków z Nevady, Kalifornii, Arizony, 
Utah i Idaho prowadzi walkę z poża­
rem lasów w rejonie górskim 35 mil 
od Las Vegas.

Pożar obejmuje lasy na zboczach 
szczytu Mummy Mountain, wysoko­
ści ponad 10 tys. stóp. Zagrażonych 
jest 18 tys. akrów drzewostanu, w tym 
jedne z najstarszych na świecie do- 
dzące do wieku 4 tys. lat sosny.

Akcja strażaków wspierana jest 
przez helikoptery rozpylające środki 
tłumiące ogień. W poniedziałek stra­
żakom udało się opanować około jed­
nej trzeciej obszaru ognia na niższych 
stokach góry i powstrzymać rozprze­
strzenianie się pożaru w kierunku 
zamieszkałych terenów.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia i prababcia nasza, śp.

Anna Kraska
(z domu Niedospal)

(żona śp. Stanisława, teściowa 
śp. Władysława Kwiatkowskiego 

i śp. Władysława Kwilas) 
po długiej chorobie, pożegnała się 
z tym światem, opatrzona św. Sa­
kramentami, dnia 17-go lipca 1983 
roku, przeżywszy 94 lata. Zwłoki 
można odwiedzać dziś od 3-ej po 
południu do 9:30 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 20-go lipca, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
1758 W. 51-sza ul., do kościoła św. 
Józefa (Msza św. o godzinie 10-ej), 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego, na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Maria Kraska, Józefina Kwiat­
kowska, Stefania Kwilas i Edward 
Kraska, córki i syn; Teresa, Leo­
nard, Kenneth i James, wnuczka 
i wnuki; 4 prawnucząt; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się
Antoni Boldyga
Telefon 776-1110

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańszy syn nasz, brat mój i wnuk nasz, śp.

Ronald E. Bu magiel, Jr.
(wnuk śp. Edwarda Burnagiel i śp. Norbert Gerrits) 

pożegnał się z tym światem, opatrzony św. Sakramentami, dnia 16-go 
lipca 1983 roku, o godzinie 9-ej wieczorem, przeżywszy lat 17.

Zwłoki można odwiedzać dziś po godzinie 2-ej po południu.
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 20-go lipca, o godzinie 8:45 

rano, z zakładu pogrzebowego Casey-Laskowski pnr. 4540-50 W. Diversey 
Ave., do kościoła św. Wacława, Msza św. o godzinie 9:30 rano, a stamtąd 
na cmentarz św. Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Ronald E., Sr. i Julianna (z domu Gerrits), rodzice; Amelia Ann, 
siostra; Jadwiga Burnagiel i Maria Gerrits, babcie; Franciszek Woź­
niak, wujek; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: Casey Laskowski i Syn, telefon 777-6300.

H. Kissinger 
Na Czele Komisji

Oświadczenie Delegacji USA 
w Madrycie

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
demokracji oraz ludzkiej godności”, 
powiedział prezydent, “nowo powstała 
dwupartyjna komisja położy zatem 
fundamenty pod tworzenie niezależ­
ności dla krajów Ameryki Central­
nej oraz wolności dla ich obywateli”.

Brak poparcia dla swojej polityki 
wobec Ameryki Centralnej prezydent 
wytłumaczył niezrozumieniem “dla 
całej powagi sytuacji” w rejonie, gdzie 
Związek Sowiecki oraz Kuba walczą 
o zdobycie stałej strefy wpływów. 
Nawiązując do przypadającej we wto­
rek 4 ccznicy przejęcia władzy w 
Nikaraguii przez rząd Sandinista, 
prezydent nazwał przeprowadzoną 
tam rewolucję, “rewolucją złama­
nych obietnic” oraz zastąpieniem jed­
nej dyktatury przez inną.

Poniedziałkowe przemówienie pre­
zydenta było najostrzejszym wystą­
pieniem dotyczącym zagadnień Ame­
ryki Centralnej od 27 kwietnia, kie­
dy wypowiadał się on w tej samej 
sprawie przed połączoną komisją obu 
izb Kongresu.

Choć wszyscy spodziewali się po­
wierzenia kierownictwa komisji Kis- 
singerowi, oficjalne ogłoszenie tej in­
formacji wywołało lawinę sprzecz­
nych komentarzy.

Rasistowska Rozgłośnia 
Zabiega o Licencję

Washington. (UPI) — Choć stacja 
KTTL-FM posiada zasięg zaledwie 
60 mil od Dodge City, ostatnio mówi 
się, że jej głos dochodzi do Washingtonu.

Dzieje się tak za przyczyną prośby 
o odnowienie licencji rozgłośni, naj­
bardziej kontrowersyjnej w historii 
federalnej Komisji do spraw Wymia­
ny Informacji. Rozgłośnia, specjali­
zująca się w nadawaniu muzyki coun­
try, przeplata ją licznymi komenta­
rzami, atakującymi ludność żydowską 
oraz murzyńską.

Na przykład, o tej ostatniej nie 
mówi się na stacji inaczej, jak “czar­
ni, którzy powinni huśtać się na drze­
wach, wyrastających wzdłuż ziemi 
Bongo-Bongo.” Choć poprzednia licen­
cja rozgłośni wygasła 1 lipca, uzyskała 
ona pozwolenie na nadawanie progra­
mów, dopóki jej sprawa nie zostanie 
ostatecznie rozstrzygnięta.

Moda Na Porywanie 
Samolotów

Miami (UPI) — Ilość samolotów 
pasażerskich porywanych na Kubę 
przybiera niepokojące rozmiary. Nie 
dalej jak 48 godzin temu depesze 
agencyjne donosiły o uprowadzeniu 
do Hawany odrzutowca linii lotni­
czych Delta, kursującego na trasie 
Miami-Tampa na Florydzie, a już we 
wtorek rano doszło do kolejnego 
aktu powietrznego piractwa. Tym ra­
zem do Hawany uprowadzono samo­
lot linii Eastern Airlines, lecący z 
Nowego Yorku do Miami, na pokła­
dzie którego znajdowało się 232 pa­
sażerów. Załogę sterroryzował osob­
nik, zidentyfikowany przez FBI jako 
J. C. Montero, pracownik nowojor­
skiego banku. Po wylądowaniu na 
hawańskim lotnisku został on zatrzy­
many przez kubańskie władze, które 
zwiększyły ostatnio kary za powietrz­
ne piractwo do 50 lat więzienia. Po­
mimo groźby wieloletniego wyroku, 
zniechęceni życiem w Stanach Zje­
dnoczonych uprowadzili do Hawany 
w tym miesiącu już 4 samoloty.

Zjazd Byłych 
Jeńców Wojennych

Cleveland (UPI) — We wtorek w 
Cleveland rozpoczyna się 36-ty zjazd 
byłych amerykańskich jeńców wojen­
nych. Przypuszcza się, że w 3-dnio- 
wym zjeździe weźmie udział około 2,500 
osób, więzionych w obozach jeniec­
kich począwszy od czasów I Wojny 
Światowej, a skończywszy na wojnie 
wietnamskiej.

Zmarł Autor 
“Propagandy Sukcesu”

W poniedziałek z Warszawy nade­
szła wiadomość, że w wieku 52 lat 
zmarł były członek komitetu Central­
nego Jerzy Łukaszewicz.

Jako sekretarz KC partii w eki­
pie Gierka Łukaszewicz odpowiedzial­
ny był za sprawy związane z pro­
pagandą — był on autorem tzw. 
“propagandy sukcesu”.

Po wprowadzeniu stanu wojennego 
Łukaszewicz wraz z innymi człon­
kami starej ekipy został internowa­
ny.

Oficjalny komunikat nie podaje 
przyczyny śmierci, stwierdza jedy­
nie, że Łukaszewicz zmarł w War­
szawie.

Kongresmen Clement Zabłocki (D- 
Wis), — przewodniczący izbowego 
Komitetu Stosunków Międzynarodo­
wych wyraził wątpliwości czy nomi­
nacja kontrowersyjnego sekretarza 
stanu faktycznie spowoduje większe 
poparcie dla polityki prezydenta wzglę­
dem Ameryki Centralnej ze strony 
członków Kongresu.

Kissinger pełnił obowiązki główne­
go specjalisty w dziedzinie polityki 
międzynarodowej za czasów admi­
nistracji prezydenta Richarda Nixona. 
Pozostał na stanowisku sekretarza 
stanu również po przejęciu kierow­
nictwa w Białym Domu przez pre­
zydenta Geralda Forda. Przez jedne­
go ze współpracowników obecnego 
prezydenta nazwany został “wybit­
nym przywódcą, który zdobył sobie 
powszechny szacunek i prestiż”.

Senacki przywódca republikański, 
Howard Baker, nazwał mianowanie 
Kissingera kierownikiem dwupartyj- 
nej Komisji “wspaniałym pomysłem” 
udzielając mu tym samym swojego 
pełnego poparcia. Na drugim końcu 
bieguna znalazł się wydawca konser­
watywnej gazety, Richard Viguerie, 
który stwierdził, że Kissinger ponosi 
winę “za utratę Angoli, Wietnamu, 
Laosu i Kambodży” oraz za chowanie 
głowy w piasek w sprawie Kanału 
Panamskiego.

Sam Kissinger nie udzielił po ogło­
szeniu nominacji żadnych komenta­
rzy. Nazwiska pozostałych 8 człon­
ków komisji przekazane zostaną w ter­
minie późniejszym. Prezydent Regan 
oświadczył jedynie, że będą oni repre­
zentowali przemysł, związki zawodo­
we, środowiska akademickie oraz spo­
łeczność latynowską.

W dniu wczorajszym rzecznik pre­
zydenta, Larry Speaks dodał również, 
że niezależnie od prac nowo utworzo­
nej komisji, specjalny wysłannik Sta­
nów Zjednoczonych do Ameryki Cen­
tralnej, Richard Stone będzie konty­
nuował swoją misję i wkrótce uda 
się w kolejną podróż do krajów tego 
regionu.

Zielonoświątkowcy 
Emigrują do USA

Wiedeń (UPI) — 13 członków sekty 
zielonoświątkowców, którzy przyje­
chali w poniedziałek do Wiednia ze 
Związku Sowieckiego wyjechało we 
wtorek przez Frankfurt do Stanów 
Zjednoczonych. Wszyscy oni stanowią 
jedną rodzinę Czmychałowów.

W Wiedniu pozostało jeszcze dwoje 
członków tej rodziny, którzy teraz 
przyjechali z Moskwy. Są to Timofiej 
i jego żona Tatiana. Pozostaną oni 
jeszcze kilka dni w Wiedniu w celu 
zdecydowania, w którym kraju zacho­
dnim zamierzają się osiedlić. Po­
przednio grupa zielonoświątkowców, 
którzy wyjechali ze Związku Sowiec­
kiego zamieszkała na stałe w Izraelu.

Obecna grupa zielonoświątkowców 
udaje się do St. Izmis w Teksasie.

Prezydent Podejmuje 
Szejka

Washington (UPI) — Przenosząc 
ponownie ciężar swojego zaintereso­
wania ze spraw Ameryki Centralnej 
na problemy Bliskiego Wschodu a 
zwłaszcza niewielki postęp w dąże­
niach do uzyskania pokoju w Liba­
nie, prezydent Reagan przyjął we 
wtorek w Białym Domu szejka Issa 
Bin Salmana al Khalifa, emira wysp 
Bahrain, położonych w rejonie Zato­
ki Perskiej. Przedmiotem rozmów 
będą wysiłki, zmierzające do wyco­
fania z Libanu wojsk okupacyjnych. 
W piątek planowane jest przybycie 
do Washingtonu prezydenta Libanu, 
Amina Gemayela.

Krytyka Pod Adresem 
Psychiatrów 
Sowieckich

Wiedeń (NYT) — W czasie Świato­
wego Kongresu Stowarzyszenia Psy­
chiatrów obradującego obecnie w 
Wiedniu wystąpił w środę przewodni­
czący amerykańskiego komitetu d/s 
przestępstw wobec psychiatrii — dr 
Harold Visotsky.

Stwierdził on w swoim przemówie­
niu, że w Związku Sowieckim od 1977 
roku 110 osób skazanych zostało z 
przyczyn politycznych na pobyt w 
szpitalach psychiatrycznych.

“Niektórzy z nich — stwierdził 
mówca — byli zmuszani siłą do zaży­
wania degenerujących umysł le­
karstw”.

Inny mówca, Brytyjczyk dr Sydney 
Bloch stwierdził, że psychiatrzy so­
wieccy “sprostytuowali się” skazując 
ludzi do 14 specjalnych oraz 200 zwy­
kłych sowieckich szpitali psychia­
trycznych.

Madryt (NYT) — W ubiegły pią­
tek amerykańska delegacja na kon­
ferencję w Madrycie zaakceptowała 
kompromisową propozycje porozu­
mienia końcowego — uprzednio pro­
pozycja ta została zaakceptowana 
przez delegację sowiecką.

Przewodniczący delegacji amery­
kańskiej Max Kampelman wygłosił 
jednocześnie oświadczenie na temat 
stanowiska Stanów Zjednoczonych w 
sprawie najważniejszych zagadnień 
poruszanych na konferencji.

W oświadczeniu osobne miejsce zo­
stało poświęcone najbardziej aktual­
nym problemom Polski. Stwierdza 
się w nim wprost, że “wprowadze­
nie w grudniu 1981 roku w Polsce 
stanu wojennego stało się poważnym 
naruszeniem Aktu Końcowego konfe­
rencji w Helsinkach”.

Kraje zachodnie — stwierdza da­
lej dokument — przedstawiły po 
wprowadzeniu w Polsce stanu wojen­
nego serię propozycji dotyczących 
14 poprawek do propozycji kompro­
misu. Część z tych propozycji —

czytamy dalej — znalazła się w tym 
dokumencie i odzwierciedla ona oba­
wy Stanów Zjednoczonych.

Sprawy te dotyczą związków za­
wodowych, swobód religijnych oraz 
kwestii uciekania się do użycia siły.

Sprawa związków zawodowych zo­
stała w dokumencie ujęta z kolei 
w oddzielny paragraf jako, że Akt 
Końcowy z Helsinek w ogóle ją po­
mijał. Dokument madrycki wyraża, 
zdaniem delegacji USA — inicjatywy 
Zachodu bezpośrednio wynikające z 
faktu zdławienia “Solidarności” w 
Polsce. Delegacja amerykańska zwra­
ca uwagę, że obecnie zaakceptowa­
na propozycja madrycka jasno stwier­
dza, iż państwa biorące udział w 
konferencji “zapewnią pracownikom 
prawa do wolnego zakładania i wstę­
powania do związków zawodowych, 
prawa związków zawodowych do 
wolnego prowadzenia działalności w 
ramach praw zebranych w odpo­
wiednich międzynarodowych aktach”. 
Odnosi się to oczywiście do konfe­
rencji Międzynarodowej Organizacji 
Pracy.

Ataki Partyzanckie
w Afganistanie

New Delhi, India (UPI) - Koła 
dyplomatyczne przekazały wiado­
mość, iż w Afganistanie partyzanci 
dokonali ataku na kolaborujących z 
reżymem komunistycznym obywateli 
tego kraju.

Zamach miał miejsce 5 lipca w 
wiosce Share Waki, położonej na po- 

Żołnierze 
Libijscy 

w Czadzie

ludnie od Kabulu. Zaatakowani zosta­
li uczestnicy przyjęcia weselnego. 
Źródła podają, że 40 osób zostało 
zabitych na miejscu a reszta zosta­
ła uprowadzona. Wśród zabitych znaj­
dował się podobno również popularny 
piosenkarz afgański.

Według uzyskanych informacji, 
uczestnicy przyjęcia weselnego byli 
poprzednio powiązani z silną partią 
islamską, mającą swoją siedzibę w 
Pakistanie — dopiero ostatnio prze­
szli na usługi dla reżymu.

Wśród obserwatorów dyplomatycz­
nych panuje zgoda co do tego, że 
zamach ten miał charakter odwetu 

N’Djamena, Czad (UPI) — Rząd
Czadu kontynuujący ofensywę prze­
ciwko rebeliantom odrzucił obecnie 
wezwanie Organizacji Jedności Afry­
kańskiej do zawieszenia ognia.

Władze Czadu oświadczyły przy 
tym, iż posiadają dowody świadczą­
ce o udziale wojsk libijskich po 
stronie rebeliantów dowodzonych 
przez byłego prezydenta tego kraju 
Goukouni Oueddei.

Na poparcie oskarżeń, zaprezen­
towano prasie ujętego w czasie walk 
żołnierza libijskiego — 19-letniego ka­
prala wojsk libijskich Massuda Bagdi 
Mahamata.

Minister informacji Czadu oświad­
czył, że po stronie obalonego pre­
zydenta walczy obecnie 1,500 żołnie­
rzy libijskich. Minister Sumaila Ma- 
hatmat podał również, że siły rebe­
liantów wspierane są przez 3,000 na­
jemników z Nigerii, Nigeru, Algerii, 
Bapinu i Cameranu.

Obecne władze Czadu podały tak­
że, iż według amerykańskiego wy­
wiadu satelitarnego siły rebelianckie 
posługują się bronią produkcji so­
wieckiej.

Francja wysłała w ostatnim tygo­
dniu do Czadu, który jest jej byłą 
kolonią, 400 ton sprzętu wojskowego 
— Zair przesłał natomiast w ramach 
wsparcia dla obecnego rządu ponad 
1,000 żołnierzy oraz 6 samolotów my­
śliwskich.

za dokonanie zdrady.
Zamach ten miał miejsce w czasie 

nasilenia się działalności partyzan­
ckiej w okolicach Kabulu.

M.in. 3 lipca partyzanci afgańscy 
dokonali zamachu na sowiecki poste­
runek wojskowy, ostrzeliwując go z 
ręcznych wyrzutni rakietowych. Za­
bitych zostało 7 żołnierzy sowieckich.

4 dni wcześniej partyzanci zni­
szczyli urządzenia napędowe w ele­
ktrowni zasilającej stolicę Afganista­
nu. Przeprowadzony o godz. 12 w 
nocy atak spowodował, że Kabul po­
grążył się w ciemnościach. Atak 
spowodował odcięcie energii elektry­
cznej na okres 12 godzin.

Indyjska krajowa agencja prasowa 
podała we wtorek do wiadomości, 
że w pobliżu lotniska w Jalalabad 
w Afganistanie rozbił się samolot 
transportowy wiozący duże ilości bro­
ni i amunicji.

Wypadek nastąpił w wyniku poża­
ru na podkładzie samolotu. Zginęło 
8 członków załogi.

Strajk Głodowy 
Dysydenta w ZSRR

Moskwa (NYT) — Bojownik o pra­
wa człowieka w Związku Sowieckim 
Jurij Orłów rozpoczął obecnie w obo­
zie pracy strajk głodowy w celu wy­
warcia nacisku na władze by ogło­
siły amnestię dla więźniów politycz­
nych.

2.

3.

Obecnie oddziały rebelianckie zo- 
tały zepchnięte do północnej oazy 
Faya-Largeau, która została przez 
nich zajęta na początku inwazji 24 
czerwca. 

Informację na ten temat przekazała 
jego żona Irina. Nie podała ona żad­
nych szczegółów dotyczących tej spra­
wy dodała jedynie, iż strajk jej męża 
rozpoczął się 10 lipca br.

ADMINISTRACJA 
DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO—ZGODA 
6100 N. CICERO AVE. • Chicago, IL 60646

TELEFON 286-0141

Do Ogłaszających Się 
w Dzienniku

Celem usprawnienia pracy i uniknięcia ewentualnych 
pomyłek w ostatniej chwili z powodu nawału ogłoszeń — 
uprzejmie prosimy, o ile tylko możliwe—podawać ogłoszenia 
wcześniej.

Ogłoszenia handlowe (DISPLAY) w ciągu tygodnia po­
winny być dostarczone co najmniej na dwa dni przed 
dniem publikacji.
Do wydania WEEKENDOWEGO (które wychodzi w piątki) 
— muszą być dostarczone w środę do 11-ej przed po­
łudniem.
OGŁOSZENIA DROBNE (Classified) są przyjmowane co­
dziennie do 1-ej po południu — Na następny dzień ORAZ 
SĄ PŁATNE Z GÓRY (o ile nie posiada się innej umowy 
ze Zgodę.)
Do wydania WEEKENDOWEGO są przyjmowane do 
środy do godziny 4-ej po południu tylko.
NEKROLOGI przyjmuje się codziennie (poniedziałek do 
piątku) od 7-ej do 7:45 rano na ten sam dzień, oraz od 
8-ej do 3-ej na dzień następny.
Mając więc na uwadze zadowolenie naszych klientów 

oraz jak najlepsze wyniki ich ogłoszeńż - liczymy na łaskawą 
współpracę.
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“Reklama Dźwignią CTA” 
Czyli Powrót Do Miłych Czasów
Chociaż być może nie spotyka się to 

z aprobatą pasażerów CTA, którzy w 
ostatnich dniach zmuszeni byli do 
korzystania z łaźni na kółkach, przed­
stawiciele firmy reklamowej propo­
nują kampanię, w której podkreślono 
by przyjemniejsze strony jazdy auto­
busami i kolejkami CTA.

William Goldman, Marshall Patin- 
kin i Woody Miller zdecydowali przy 
porannej kawie, że czas najwyższy 
dodać blasku poszarpanej opinii CTA. 
W liście do przewodniczącego CTA, 
Michaela Cardilli, wystosowali pro­
pozycje, które według ich zdania po­
większyłyby ilość osób korzystają­
cych z usług CTA.

Oto niektóre z nich:
— Miesięczne losowania darmo­

wych biletów lotniczych ofiaro­
wanych przez linie korzystające 
z lotniska O’Hare.

— Darmowe jednokierunkowe bile­
ty przy zwiedzaniu planetarium 
i muzeów.

— Sportowcy w zawodach drużyn 
chicagoskich pomagający w loso­
waniu biletów na imprezy sporto­
we. Losowanie odbywałoby się w 
autobusach i kolejkach CTA.

— Konkursy malarskie dla dzieci 
szkolnych. Reprodukcje obrazów 
byłyby umieszczane na autobu­
sach i kolejkach CTA.

— Kupony przy ogłoszeniach w ga­
zetach, które mogą być wymie­
niane na żetony CTA w sklepach 
reklamujących się firm.

Wszystkie te zachęty kosztowałyby 
CTA centy. Tego typu reklama leżała-

Japonia 
Wywozi Zakłady 

Przemysłowe
Japonia poszukuje możliwości dla 

zwiększenia wywozu zakładów prze­
mysłowych, przygotowanych zgodnie 
z planami przeważnie japońskich in­
żynierów.

Gdy wl982 r. wywóz zakładów spad! 
do wartości $13.3 biliona, a więc o 
23.5 procenta w stosunku do wywozu 
w poprzednim roku, Tokio i koła prze­
mysłowe Japonii zaniepokoiły się tym 
bardzo poważnie.

Z doniesień prasowych wynika, że 
najpierw państwa Zatoki Perskiej ska­
sowały swoje kontrakty lub też prze­
sunęły na dalsze okresy budowę za­
kładów przemysłowych. Obecnie wia­
domo, że Libia, Algeria, Meksyk i 
Argentyna wstrzymały lub też zmniej­
szyły swoje plany budownictwa prze­
mysłowego, co odbiło się silą rzeczy 
na umowach z Japończynkami.

Indonezja wstrzymała lub zmniej­
szyła budowę zakładów przemysło­
wych, które przyniosłyby Japonii bli­
sko $2 biliony. Filipiny wstrzymały 
budowę projektów wartości $3.1 bilio­
na.

Japońskie banki opracowywują w 
tej sytuacji plany, które rozwiąza­
łyby trudną sytuacją ich domowych 
klientów, powiązanych z wywozem 
zakładów przemysłowych. 

by bowiem w interesie firm biorących 
w niej udział.

“Pamiętamy jaka była frajda gdy 
jechało się na mecze Cubs czy White 
Sox — piszą w liście do Cardilli — 
pamiętamy jakim przeżyciem była 
jazda kolejką do śródmieścia i chce- 
my, żeby te mile czasy wróciły dla 
pasażerów CTA”.

Propozycje te nie są uzależnione od 
zniżek opłat, chociaż jak twierdzi 
wesoła trójka, wraz z zachętami po­
mogłoby to CTA w wygrzebaniu się z 
kryzysu finansowego.

Orzeczenie Izby Morskiej 
w Sprawie Tragedii 

m/s “Kudowa Zdrój”
Izba Morska w Gdyni — rozpatrują­

ca 30 bm. przyczyny i okoliczności 
zatonięcia 20 stycznia br. na Morzu 
Śródziemnym statku PLO “Kudowa 
Zdrój” i śmierci 20 członków jego 
załogi, wydała orzeczenie w tej spra­
wie.

Jak wynika z orzeczenia bezpośred­
nią przyczyną zatonięcia “Kudowy 
Zdroju” było zalanie wodą wnętrza 
statku, wynikłe z gwałtownego prze 
chyłu na prawą burtę. Orzeczenie 
stwierdza, że m/s “Kudowa Zdrój” 
wychodząc z portu w Castellon, nie 
spełnił wymagań bezpieczeństwa że­
glugi w zakresie prawidłowego roz­
mieszczenia i umocnienia ładunków, 
obciążenia pokryw lukowych i zwią­
zanej z tym prawdopodobnie szczel­
ności kadłuba.

Zebrane materiały dowodowe nie 
pozwalają w pełni na jednoznaczną 
ocenę akcji ratunkowej, tym niemniej 
nie była ona w pełni sprawna, a przez 
to mato efektywna. Stwierdzono przy 
tym, iż część załogi nie umiała posłu­
giwać się środkami sygnalizacyjnymi, 
ani w prawidłowy sposób korzystać ze 
sprzętu ratunkowego, m.in. z pneu­
matycznych tratew.

Orzeczenie nie jest prawomocne. 
Jego uzasadnienie i zalecenia Izby 
Morskiej powinny stać się jednak cen­
nym materiałem szkoleniownym dla 
załóg statków Polskiej Marynarki 
Handlowej i wszystkich służb arma­
torskich.

Podobieństwa 
i Różnice

Daka, Bangladesz (UPI) — Gen. 
Hussain Ershad sprawujący władze 
w Bangladesz w czasie stanu wojen­
nego oświadczył, że w marcu 1985 ro­
ku — w trzy lata po bezkrwawym 
przewrocie wojskowym odbędą się w 
tym kraju wybory powszechne.

Tym samym, przywódca Banglade­
szu oświadczył, że wypełnił obietnicę 
powrotu do demokracji.

W Bangladesz istnieją obecnie dwa 
istotne ugrupowania polityczne: A wa­
mi — grupująca 15 partii lewicowych, 
oraz składający się z 10 partii Sojusz 
Prawicowy.

Na początku bieżącego roku gen. 
Ershad zainicjował “dialog” z opozy­
cją i wówczas wszystkie prawie par­
tie polityczne zarządały rozpisania 
wyborów.

Pamiętnik
39-go Sejmu Z.N.P.

Chicago — Jest w przygotowaniu do druku pamiętnik 
z okazji 39-go Krajowego Sejmu Z.N.P., który ma się 
odbyć we wrześniu br., w Orlando na Florydzie.

Obecnie są przyjmowane pozdrowienia i życzenia, 
które mają być zamieszczone w tym pamiętniku. Cena 
za jedną stronę wynosi $150.00. Za pół strony — $80.00. 
Za ćwierć strony — $45.00. Patronaty — $25.00. Spon­
sorzy — $ 15.00.

Czeki lub przekazy pieniężne (M.O.) należy wystawiać 
na “Polish Daily Zgoda, PNA Convention” i przysłać do: 
“ZGODA”, 6100 N. Cicero Ave., Chicago, ILL. 60646.

NOWY KALENDARZ
Zwyczajem lat ubiegłych — wyszedł już z druku 

nowy KALENDARZ ZWIĄZKOWY NA ROK 1983. Wy­
dawnictwo to z każdym rokiem ulepsza swoją treść, 
dostosowując ją do bieżących potrzeb członków ZNP 
i całej Polonii w świecie.

Kalendarz Związkowy na rok 1983, posiada bogatą 
treść informacyjną i powieściową, przeplataną zdrowym 
humorem i ozdobioną licznymi ilustracjami. Posiada on 
szczególnie ważne informacje dla osób starających się 
o obywatelstwo amerykańskie.

Kalendarz Związkowy w cenie $6.75 z przesyłką 
■można zamawiać w Administracji Dziennika Związko­
wego. Zamówienia wraz z należnością w czekach lub 
money orderach należy kierować do:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
6100 N. Cicero Ave.
Chicago, IL 60646

NA C.O.D. NIE WYSYŁAMY
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Kontraktorzy

(UPI)

Doll Dress-ups!

541-3030

PAINTER

Praca Żeńska

* Posiadłości Poza Cliic,

Do Wynajęcia

* AUTO

do
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TO OUR ADVERTISERS DO NASZYCH KLIENTÓW

OBSZERNE informacje przeczy-( 
tasz i najlepsze zdjęcia zobaczysz 
w Dzienniku Związkowym.

CHEVROLET VAN ’75 rok, 64,000 mil 
sprzedam $950. Tel.: 489-2951.

With Patent Type
Scaffolding 
Experienced 

Wanted
777-2110

POTRZEBNY masarz do wyrobu 
wędlin  276-4878.

WISCONSIN 
WŁAŚCICIEL MUSI SPRZEDAĆ

5 zalesionych akrów. Rybołówstwo, 
polowanie i łódka. W najlepszej okolicy 
rozrywkowej. $285 za 1 akr. Na spłaty. 

NORTHWOODS REALTY, LTD. 
Dzwonić po angielsku. 

351-5522 albo 397-3561POTRZEBNI DO PRACY 
KONTRAKTORSKIEJ:

• STOLARZE
• MALARZE, I.T.D.
Dzwonić w ten wtorek wieczorem 

między 7:00 —10:00

763-3929

WŁAŚCICIEL SPRZEDAJE
Blisko parafii Sw. Brunona i Ryszarda. 
Śliczny, murowany dom. Wspaniale 
utrzymany. 4 pokoje, 2 sypialnie. Peł­
ny basement i poddasze. Musicie zo­
baczyć aby docenić.

523-0618

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE 
- RYNNY - BETON - 

OKNA SZTORMOWE 
WSZELKIE PRZERÓBKI 

Darmo Kosztorysy —Polska Firma
Ubezpieczona i Pod Bpndeir 

100% Gwarancja 
HENRY SEJDAK, Właśc.

H & S HOME 
IMPROVEMENT CO.

891-5959 • Domowy: 775-6644

777-1216
po bezpłatną wycenę.

NISKIE CENY — 40% ZNIŻKI!
Wszelkie Roboty Kontraktorskie 

•Rynny • Okapówki itp. • Werandy 
Fachowo z Gwarancją • Ubezpieczony 
Pod Bondem.

Tel.: 286-7080 albo 777-3068

KELNERKA
Pełen lub część czasu. Musi mówić po 
angielsku i mieć nieco doświadczenia. 

Natychmiastowa, stała praca. 
Dobre napiwki “tips”. 

THOMAS RESTAURANT 
1657 E. 87th St.

731-8227

MEXICO CITY. — Grupa młodych Chilijczyków urządziła 
ostatnio demonstrację w stolicy Meksyku, podczas której 
spłonęły kukły, przedstawiające prezydenta Chile, Augusto 
Pinocheta oraz jego żonę.

TO OUR ADVERTISERS
Classified ads placed in the Polish Daily 
Zgoda are a public service to our client and 
community. Contents of advertising copy 
should be concise and accurate. We consider 
the advertising text of your copy for publi­
cation in our newspaper, your personal 
responsibility.
However, errors do occur... in that event 
we ask your cooperation by notifying us 
immediately wherein the ad can be corrected 
if it is to run more than once. Adjusted copy 
will apply only to the portion of the ad in 
question. If advertising is omitted through 
an error or late posting, the AD will appear 
in the next issue or if requested, monies for 
ad will be refunded.
Our publication is NOT RESPONSIBLE FOR 
THE TEXT IN ANY ADVERTISING COPY. 
For all services regarding classified or display 
advertising please call:
ALLIANCE PRINTERS A PUBLISHERS, INC. 

(Polish Daily Zgoda)

286-0141

POTRZEBNA POMOC 
NA FARMIE 

Zapłata, mieszkanie i wyżywienie 
włączone. Dzwonić wieczorami 

359-4800

Support the

March of Dimes
■■■■MIRTH DEFECTS FOUNDATIONMMH

PRZEZ WŁAŚCICIELA
Południowo-Zachodnie Przedmieście 

BURBANK
2 piętrowy, 4 mieszk., 2 mieszkania 
po 2 sypialnie, 1 z 1-na sypialnią. 
Luksusowe mieszkanie właściciela z 
4-ma sypialniami, 3 łazienkami, 2, kuch­
nie, bar z bieżącą wodą, windą. Od­
dzielne ogrzewania. 2% autowy muro­
wany garaż. Nieskazitelny. 60x135 
parcela. Ponad $1,000 miesięcznego 
dochodu. Cena w $270,000.

Dzwonić Po 6 Wiecz. 458-6334 
MÓWIMY PO POLSKU

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIĘ W ŚRODĘ DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

PON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry 

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z 
DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

F.W.
Wykonuje roboty hydrauliczne, pla- 
strowanie, ciesielskie. Tanio, szybko, 
gwarancja. Ubezpieczony, pod bon- 
dem.

ST. THOMAS MORE AREA
Bi-level, 3 bedroom, 1% bath, family 
room, finished basement, central air, 
2 car garage, with electronic opener. 

$77,000 
436-6634

PRACA NOCNA
SPRZĄTANIE 

SKLEPÓW
Potrzebni doświadczeni janitorzy z 
samochodami. Stała i dobra praca, 
wysokie wynagrodzenie zależne od 
doświadczenia. Płacimy nadgodziny 
oraz zwrot kosztów paliwa. Zgłaszać 
się osobiście:

2855 N. DRAKE 
Pon.-Piątek 9 a.m. — 5 p.m.

DEADLINE FOR WEEK END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE

Unless Other Terms Are Established With
POLISH DAILY ZGODA

Czy Płacicie Państwo Za Dużo 
Za Ubezpieczenie 

Samochodu Lub Domu?
Dowiedźcie się — zadzwońcie 
Bożeny aby porównać ceny.

Tel.: 529-8550.

7087^<S3

Give a child hours of pleasure 
with pretty outfits for her doll.

Each style costs so much to 
buy, yet is SEW-EASY to make of 
scraps! Teach a little girl to sew. 
let her help mate this 8-pc. Ward­
robe. Pat. 7087: pattern pieces, 
directions. Doll not included 
$2.50 for each pattern. Add 
504 each pattern for postage 
and handling. Send to:

Alice Brooks
Needlecraft Dept. 263

Polish Daily Zgoda
Box 163, Old Chelsea Sta., 
New York, NY 10113. Print 
Name, Address, Zip, Pattern 
Number.

Yes! Iwanttosee more crafts, seno 
me your new 1983 NEEDLECRAFT 
CATALOG. 150 designs, 3 free 
patterns. Only $1.50
ALL CRAFT BOOKS. .$2.00 each 
All Books and Catalog-add 504 
each for postage and handling. 
135-Dolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
131-Add a Block Quilts 
129-Quick ’n’ Easy Transfers 
128-Envelope Patchwork Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
121 Pillow Show-Offs 
118-Crochet with Squares 
117-Easy Art of Needlepoint 
114-Complete Afghans 
112-Prize Afghans 
Ill-Easy Art of Hairpin Crochet 
110-16 Jiffy Rugs 
108-lnstant Macrame 
107-lnstant Sewing 
106-lnstant Fashion 
104-lnstant Money 
103-15 Quilts for Today

3 POKOJE, ogrzewane, 1-sze piętro, 
dla małżeństwa, $230 mieś. 588-3640.
WESTERN - IOWA. 6 rooms. $235 
plus dep. Newly decorated. Adults 
only.  278-5818.

MASZ MIESZKANIE?
Dom do wynajęcia, lub szukasz 
wspólnika? Zadzwoń do biura wy- 
najmu mieszkań.___________ 545-2905

MIESZKANIE z 1 sypialnią, luksu­
sowe, umeblowane. Okolica Peterson- 
Cicero. Tel. 545-7041.______________
5 POKOI, północno-zachodnia strona. 
622-8687, dzwonić po angielsku między 
7-10 wieczór.
BELMONT-PULASKI. 4 rooms, 1 bed­
room. $300. Call 465-6480.

POTRZEBNA 
POLSKA GOSPODYNI

Z zamieszkaniem. 4 dzieci. Musi być 
dobra kucharka i gospodyni. 6 dni 
w tygodniu. $160. Dzwonić podczas 
tygodnia.

767-9245

POTRZEBNA pomoc do kuchni do 
czeskiej restauracji. Berwyn. Tel. 
795-6555.____________ _____________

POTRZEBNA BARMANKA 
do pracy 7 lub 6 dni w tygodniu. 
Musi znać język angielski i polski.

Stała praca i dobra zapłata.
Teł.: 227-9143

po godz. 12:00 w południe.

ATRAKCYJNE ZAJĘCIE 
NA PART-TIME 

Pomocna znajomość języka angiel­
skiego. Dzwonić we wtorek po 5:00 ppł 

247-2859
PART-TIME

Sprzątanie Sklepów Odzieżowych 
Praca dla kobiet i mężczyzn w godzi­
nach porannych od 5—10, 

7 dni w tygodniu. 
Firma zapewnia transport.

Zgłaszać się codziennie od 9 rano 
do 5 wieczorem.
MAINTENEX

2855 N. DRAKE

+ Malowanie______
MALOWANIE, tapetowanie i remonty 

Tel.: 286-0864

★ Interesy
SPRZEDAM Warsztat kuśniersko — 
krawiecki z wyposażeniem. Dzwonić 
od 9 rano do 4 ppł  583-3508.

EUROPEJSKI 
WYRÓB WĘDLIN 

Północy-zachód. Interes łącznie z bu­
dynkiem. Istniejący ponad 50 lat. Wła­
ściciel przechodzi na emeryturę.

Dzwonić po 6-tej.
488-0057

★ Zguby
ZGUBIONO paszport na nazwisko 
Zofia Słoniec  227-8270.
ZGUBIONO paszport polski na nazwi­
sko Zbigniew Korman. Znalazca pro­
szony o kontakt. Tel.: 792-0452.

★ Naprawa TV
7APRAWA telewizorów kolorowych, 
biało-czarnych. Gwarancja. 736-5605.

2 POKOJE do wynajęcia dla samot- 
nych........................................  735-5091.
POKOJ w Addison, okolica lotniska 
O’Hare  543-5649. 
CZWÓRKA od 1 sierpnia. Belmont- 
Pulaski. 777-6461 wieczorem.________
2 BEDROOM apt. heated. $285. De­
corated. 5051 W. Waveland. See janitor.

★ Praca__________
PRACA NA PART TIME

W domu w godzinach zależnych od 
(Ciebie. Pomocna znajomość języka 
angielskiego.
Po informacje dzwonić w niedzilę.

227-1402-03
SEWING

ALTERATIONS/FITTING
Seeking experienced sewing machine 
operator to handle alterations and 
occasional fitting of airline uniforms. 
Will work at our Service Center lo­
cated at O’Hare airport. The person 
we seek should have proven skills in 
sewing operation and fitting, especial­
ly with women’s apparel. Excellent 
rate and liberal benefits. Should read 
& write English fluently.

Please call Bemadine Caselli:
686-7627

HARTMARX
Equal Opportunity Employer M/F

w j. angielskim

LIVE-IN housekeeper. English speak­
ing to attend handicapped man. 
389-1283 — References.

POTRZEBNY pracownik do sidingu i 
prac stolarskich. Tylko z doświadcze­
niem. Wysokie wynagrodzenie. Dzwo- 
nić od 8 wieczorem  631-2503

Potrzebni Natychmiast Mężczyźni 
do nocnego sprzątania sklepów. 
Doświadczenie niewymagane, 

przeszkolimy______________ 489-2951
POTRZEBNI stolarze do zbudowania 
baru i poddasza. 543-1025.

J. G. M. 
CONSTRUCTION

Wants installers for aluminum and 
roofing S.S. siding.

980-6595
-------------------------- r----------------------
Experienced Painters 
Exterior and Interior

Call after 7 p.m. Ask For Casey.
763-4314

POST CONSTRUCTION COMPANY

POTRZEBNY KUCHARZ
do domu starców. Niles 

463-1832 — od 6 wieczorem.

DIE CASTERS 
WHEELING AREA 

Aluminum & zinc die casting 
company has several positions 
open on 3rd shift (10:30 p.m. to 
6:30 a.m.) for experienced die 
casters. Recent die casting ex­
perience and verifiable work 
references required. Must be 
able to communicate in English. 
We are a good small company 
to work for and provide good 
benefits. 
Phone Nancy

★ Praca Męska

Pomoc Domowa
POSZUKUJĘ kobiety do pilnowania 
2 letniej dziewczynki  227-1316.

POTRZEBNA POMOC 
DLA MATKI

Do lekkiej pracy domowej i opieki 
nad 2 dzieci. Wynagrodzenie i mie­
szkanie. Musi znać częściowo j. an­
gielski.
TEL. 272-0868
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Plan Desegregacji Szkół 
Skrytykowany Za “Dwutorowość” 

Faworyzuje Zdolnych, Pomija Przeciętnych Uczniów
Donosiliśmy już wcześniej, że plan 

desegregacji uczniów w chicagoskich 
szkołach publicznych spotkał się z 
ostrą krytyką wielu osób, które za­
dały sobie trud zbadania sytuacji. 
Do tych krytyk dołączyli się dzienni­
karze z “Chicago Tribune”, którzy 
przeprowadzili na własną rękę ana­
lizę systemu szkolnictwa chicago- 
skiego i zbadali wyniki osiągnięte 
w trakcie wprowadzania w życie 
“planu dobrowolnej desegregacji”.

Doszli oni do wniosku, że plan 
ten wcale nie osiąga zamierzonego 
celu, tzn. zrównoważenia składu ra­
sowego uczniów we wszystkich szko­
łach na terenie miasta, ale wprowa­
dza nieco inną, równie niebezpieczną 
desegregację.

Zarówno dziennikarze, jak też kie­
rownicy niektórych szkół, z którymi 
rozmawiano stwierdzili, że przez 
utworzenie “szkół magnesów” wyse­
lekcjonowano uczniów zdolnych, am­
bitnych, którym zapewniono dzięki 
dodatkowym dotacjom bardzo dobry 
poziom w szkołach-magnesach, a po­
zostałych, mniej zdolnych uczniów 
nadal pozostawiono w szkołach, gdzie 
nie ma odpowiedniego poziomu, wiele 
jest braków nie tylko jeśli chodzi 
o pomoce naukowe, ale również pod 
względem stanu, w jakim znajdują 
się budynki szkolne.

Szkoły, które “nie miały szczęścia” 
być szkolami-magnesami, muszą się 
obecnie borykać z jeszcze większymi 
kłopotami niż poprzednio. Brak zdol­
niejszych uczniów obniża poziom 
szkoły, stwarza atmosferę niechęci 
i to, że co zdolniejsi uczniowie jak

najszybciej starają się z tej szkoły 
“uciec”.

Zwrócono uwagę na przywileje, 
jakie przysługują “szkołom-magne- 
som”, do których obecnie uczęszcza 
jedynie 8% uczniów z terenu Chi­
cago, czyli 25,000 uczniów w poró­
wnaniu z 450,000 — którzy uczę­
szczają do szkół “zwykłych”.

W szkołach-magnesach uczniowie 
mają możność poznawać zagadnie­
nia, które nie są dostępne w innych 
szkołach. Grono nauczycielskie jest 
starannie dobrane, pod dostatkiem 
jest sprzętu i pomocy naukowych. 
Dla “szkół zwykłych” — brak pie­
niędzy, a nauczycieli wyznacza admi­
nistracja szkolna, kierownik szkoły 
nie ma nic do powiedzenia, jeśli 
chodzi o kadrę nauczycielską.

Stwierdzono również, że nie we 
wszystkich szkołach-magnesach 
utrzymywana jest “równowaga ra­
sowa” przepisana przez władze jako 
“właściwa”. Często w szkołach tych 
przeważają uczniowie jednej rasy, 
nie ma koniecznej “równowagi”. W 
“szkołach zwykłych nadal uczą się 
uczniowie z najbliższych okolic, naj­
częściej reprezentujący jedną grupę 
rasową np. Murzynów, czy też po­
chodzenia latynoskiego.

Zwrócono uwagę jeszcze raz, że 
aby uzyskać właściwy zestaw uczniów 
w szkolnictwie chicagoskim, powinno 
się zaplanować przymusowe przewo­
żenie uczniów z jednej szkoły do 
drugiej oraz, opracować projekt prze­
wożenia uczniów ze szkół podmiej­
skich do miasta i na odwrót.

Odszkodowania
Dla Aktorki Robyn Douglass

Coraz więcej osób jest przesłuchi­
wanych przez Federalną Wielką Ławę 
Przysięgłych w sprawie wiceguber- 
natora Georga H. Ryana. Między in­
nymi przesłuchiwany był dyrektor 
stanowy Public Health Department.

Ława Przysięgłych stara się usta­
lić, czy i w jakim stopniu, Ryan po- 
padł w konflikt z prawem, zarabiając 
tysiące dolarów przez swój zakład 
farmaceutyczny za dostarczanie leków 
dla domu opieki, którego dyrekcja z 
kolei oskarżona została o zaniedbania 
w stosunku do swoich pacjentów. 
Ryan w tym czasie był spikerem 
Izby Stanowej.

Ława Przysięgłych, FBI oraz biuro 
prokuratora federalnego rozpoczęły 
dochodzenia w tej sprawie po publi­
kacjach na ten temat zamieszczonych 
w Sun-Times oraz przez Better Go- 
verment Association, latem ubiegłego 
roku. Ława Przysięgłych trzymała 
w tajemnicy zebrane wiadomości i 
Ryan został wybrany wicegubema- 
torem w listopadzie.

Jednakże w ciągu ostatnich tygodni 
dochodzenie przybrało na sile i po­
wołano 6 nowych świadków. Między 
innymi zeznawał dyrektor Public

Thompsonowie 
Przeprowadzają Się 

Gub. Thompson, jego żona oraz 
córeczka Samantha przeprowadzają 
się do nowego domu w dzielnicy Up­
town. Poprzednio Thompsonowie 
mieszkali w dzielnicy Lincoln Park 
w 3-piętrowym budynku typu “town­
house”. W nowym domu jest więcej 
pokoi oraz miejsce do zabawy dla 
Samanthy przed domem.

Od czasu kiedy Thompson został 
gubernatorem, rodzina jego miesz­
kała przeważnie w Springfield. Obec­
nie żona Thompsona, która rozpo­
częła pracę w spółce adwokackiej 
w śródmieściu, oraz Samantha, która 
skończy 5 lat będą przebywały czę­
ściej w Chicago. Samantha od wrze­
śnia rozpocznie uczęszczanie do “kin­
dergarten”. 

Health William L. Kempiners. Jego 
zeznania nie zostały ujawnione. 7 lipca 
inne osoby złożyły zeznania. Byli to: 
Fred Uhlig — zastępca dyrektora de­
partamentu zdrowia, dr. George Mos­
ley — pracownik regionalnego depar­
tamentu zdrowia, Alan Litwiller — dy­
rektor inspektorów domów opieki na 
północną część Illinois oraz JoAnn 
Boals, inspektorka domu opieki. 
Jesienią ubiegłego roku złożył swoje 
zeznania Scott Albertson, adwokat 
Public Health Department.

Przedstawicielka biura wiceguber- 
natora powiedziała, że sam wicegu- 
bemator nie był przez nikogo prze­
słuchiwany ani powoływany do zło­
żenia zeznań. Ryan uważa, że nie 
dopuścił się żadnego wykroczenia. 
Natomiast adwokat domu opieki, 
którego właścicielem jest Morris 
Esforman, nie został jeszcze wezwany 
do złożenia zeznań.

Ryan zaaranżował spotkanie z 
Kempinersem i Esformanem 16 lipca 
1981 roku w celu przedyskutowania 
sprawy oskarżenia dyrekcji domu 
opieki w Elmhurst, którego 80-letni 
pacjent omal nie zmarł z powodu 
odleżyn.

Ryan obawiał się w owym czasie, że 
może utracić swoje dochody i starał 
się o współdziałanie z innym domem 
opieki w Kankakee którego właścicie­
lem jest również Esformes. Ryan jest 
właścicielem dwóch aptek w swoim 
rodzinnym mieście Kankakee. Po tym 
spotkaniu odbyło się inne, 22 lipca, w 
którym brali udział Mosley, Liwiller i 
Albertson. 10 sierpnia oskarżenie 
przeciw domowi opieki zostało odrzu­
cone, jednocześnie unieważniono rów­
nież nałożoną grzywnę w wysokości 
$8,525.

W końcu sierpnia ubiegłego roku 
dom opieki zobowiązał się kupować 
lekarstwa z apteki Ryana — około 
$6,000 miesięcznie dla swoich pacjen­
tów, których koszty leczenia pokrywa 
Medicaid. Esformes określa siebie 
jako długoletniego przyjaciela Ryana. 
Na jego kampanię polityczną podaro­
wał on $2,000.

SANTIAGO, CHILE. — Patrole policji chilijskiej z psami, 
w zaułkach stolicy. Władze starają się rozpędzić demonstracje 
trwające tu już trzy dni. Ludzie domagają się przywrócenia 
w Chile rządów demokratycznych. Zdjęcie z 12 lipca br. (UPI)

JEROZOLIMA, IZRAEL. — Policjanci jerozolimscy aresztowali 
34 osoby, które protestowały przeciw prowadzeniu wyko­
palisk archeologicznych na terenach starego cmentarza. De­
monstrowali przedstawiciele ultraortodoksyjnego ugrupowa­
nia żydowskiego. Na zdjęciu policjanci prowadzą jednego 
z demonstrantów. (UPI)

Już po kilku metrach prowadził 
pięciosłoniową grupę. Lecz dla jadą- 
cych za nim, jak i też dla setek 
widzów na State Street widocznym 
było, że dżokej tego słonia jest w 
poważnych kłopotach.

Po przebyciu około 20 stóp, Diana 
spadła, uderzając plecami i głową 
o ulicę. Trener słonia na grzbiecie 
którego był wasz reporter, w ostatniej 
chwili skierował olbrzyma obok leżą­
cej Diany.

Diana leżała wpół przytomna przez 
15 minut, w czasie gdy paramedycy 
ambulansu straży pożarnej udzielili 
jej pierwszej pomocy. Odwieziono ją 
do Northwestern Memorial Hospital 
gdzie stwierdzono pęknięcie miednicy.

Ósma gonitwa była też ostatnią. Po 
tym przykrym incydencie, zrezygno­
wano z dalszych gonitw, obawiając 
się, że przy niedoświadczonych dżo­
kejach może dojść do powtórzenia 
wypadku.

Skazany Na Karę Śmierci
33-letni John Whitehead z Joliet 

został uznany winnym morderstwa 
5-letniej dziewczynki i skazany na 
karę śmierci. Whitehead mieszkał w 
sąsiedztwie rodziców Vickie Wróbel. 
W dniu morderstwa, 9 sierpnia 1982 
roku, będąc pod wpływem alkoholu 
zabrał on dziewczynkę bawiącą się 
przed domem do pobliskiego parku, 
tam molestował ją seksualnie. Dziecko 
wpadlo w histerię — jak stwierdził 
oskarżyciel. I kiedy Whitehead zo­
rientował się, że nie może jej zapro­
wadzić do domu, wywiózł w odludne 
miejsce, tam ją zbił, udusił a na­
stępnie utopił w rzece.

W ubiegły piątek zakończyła się 
trwająca ponad tydzień rozprawa 
sądowa przeciwko wydawcom, ma­
gazynu dla dorosłych “Hustler”. Spra­
wa nabrała dosyć dużego rozgłosu, 
ponieważ oskarżającą ten magazyn 
była Robyn Douglass, bohaterka po­
pularnego filmu “Breaking Away”.

W 1974 roku Robyn zgodziła się 
pozować dla popularnego magazynu 
“Playboy”. W 1981 roku trochę do­
sadniejsze zdjęcia niż te, które uży­
to w “Playboy’u” ukazały się w 
“Hustlerze”. Według zeznań, Robyn 
nie wyraziła nigdy zgody na umie­
szczenie tych zdjęć w “Hustlerze”.

William Serpico i Robert Novelle 
twierdzili,że zgoda na pozowanie na­
go w magazynie typu “Playboy’a”, 
nie oznacza zgody do pozowania w 
magazynie o bardzo złym smaku, 
którym jest “Hustler”. W trwającym 
45 minut pokazie przeźroczy w “But­
lerze”, pokazano materiał świadczą­
cy o niskiej jakości magazynu.

Pierwsze wyścigi słoni, które od­
były się na State Street, będą praw- i 
dopodobnie ostatnimi jakie zobaczą 
mieszkańcy Chicago. W ósmej goni­
twie, z udziałem waszego reportera, 
doszło bowiem do groźnego wypadku.

Biorąca udział w tej gonitwie, Diana 
Migała straciła równowagę, i po kilku 
metrach jazdy spadła z “galopują­
cego” słonia. Upadek ten z wysokości 
10 stóp oznaczał koniec wesołej za­
bawy, która była inauguracją wy­
stępu cyrku Vargas.

Diana Migała była jedną z wielu 
przedstawicieli prasy, radia i telewizji 
biorących udział w pierwszym w hi­
storii Chicago wyścigu słoni. Wyścig 
ten odbył się na zamkniętej dla ruchu 
kołowego State Street, na odcinku 
pomiędzy ulicami Randolph i Wash­
ington.

Początkowo gonitwy odbywały się 
spokojnie, chociaż już w pierwszej 
było widać brak formy jeźdźców. Ga­
lopujące kolosy nie są bowiem naj­
wygodniejszym wehikułem. Każdy 
krok 10 stopowego olbrzyma wydaje 
się być ostatnim dla nie wtajemni­
czonych w tego typu jazdę.

Jedyną metodą utrzymania się na 
słoniu były pasy opasujące głowę i 
kark zwierzęcia. Biegnący obok tre­
nerzy słoni stanowili jedyne hamulce 
dla niedoświadczonych dżokejów.

Słoń, na którym jechała Diana, roz- i 
począł gonitwę we wspaniałym stylu. '

Upadek Kończy Pierwsze 
Wyścigi Słoni w Chicago

Problemy Finansowe 
Operation PUSH

We wczorajszym dzienniku telewi­
zyjnym kanału 2 TV podano do wia­
domości, że po przeprowadzeniu kon­
troli ksiąg organizacji murzyńskiej 
korzystającej z sybsydiów federal­
nych, wydano nakaz, aby organizacja 
ta zwróciła rządowi $1.7 min — pie­
niądze, które zostały niewłaściwie wy­
dane.

Z informacji przekazanych przez 
dziennikarzy telewizyjnych wynika, 
że inspektorzy skarbowi, którzy prze­
prowadzali kontrolę operacji finanso­
wych tej organizacji stwierdzili, iż 
organizacja nie ma dostatecznych do­
kumentów na udowodnienie na co 
wydała $779,000 — często brak zupeł­
nie kwitów, albo te które są, opie­
wają na wydatki niedozwolone pra­
wem (pieniądze federalne są prze­
znaczone na ściśle określone cele).

Dodatkowo $900,000 zostało wyda­
nych na “cele wątpliwe, niewytłuma­
czone”.

Władze domagać się będą od orga­
nizacji, aby zwróciła te pieniądze.

Jak dotąd nie zdołano uzyskać żad­
nej wypowiedzi na ten temat od przed­
stawicieli organizacji. Jesse Jackson, 
zapytany o przeprowadzaną kontrolę 
powiedział, że: “jest to celowa akcja 
obecnej administracji zmierzająca do 
poderwania autorytetu organizacji”.

Trzeba przypomnieć, że dwa lata 
temu, po podobnej kontroli, uznano, 
iż organizacja niewłaściwie wydała 
$825,000. Doszło jednak do porozumie­
nia i organizacji pozwolono zatrzy­
mać pieniądze.

Trzech Szczęśliwców
Główną wygraną w loterii stanowej 

ubiegłego tygodnia, sumę miliona do­
larów, wygrały trzy osoby. Każda z 
nich otrzyma po $133,249.50. Dotych­
czas nie są znane nazwiska szczęś­
liwców.

Szczęśliwymi numerami, zapewnia­
jącymi im wygraną były: 05, 09, 11, 
15,28, i 30. ________

Dochodzenie Federalne w Sprawie 
Wicegubernatora G. Ryana

Robyn Douglass twierdziła, że po 
ukazaniu się jej zdjęć w “Hustlerze”, 
agencje reklamowe postanowiły zre­
zygnować z jej usług. Potwierdziła 
to Sharon Wottrich, właścicielka 
agencji reklamowej, która powie­
działa, że obiecująca kariera Robyn 
została przerwana po publikacji zdjęć 
w “Hustlerze”.

Ława przysięgłych postanowiła 
przyznać Robyn Douglass odszkodo­
wanie wysokości $2.5 miliona. $2 mi­
liony od magazynu “Hustler” i 
$500,000 od fotografa, Augustina Gre- 
gory’ego, który oddał zrobione przez 
siebie zdjęcia “Hustlerowi” bez 
uzyskania zgody aktorki. Gregory, 
który zrobił zdjęcia Robyn dla “Play­
boy’a” w 1974 roku został później 
redaktorem fotograficznym w “Hust­
lerze”. Adwokat Hustlera Peter G. 
Bell oświadczył, że magazyn ten wnie­
sie do sądu prośbę o ponowne roz­
patrzenie tej sprawy.

Szansa Na “Szeroką Drogę” 
Dla Właścicieli “Pechowców”

Dla właścicieli pechowych samo­
chodów minęły czasy frustracji, zmar­
nowanych godzin i nerwów. Nowa 
ustawa, która czeka na podpis guber­
natora Thompsona, uczyni kupno no­
wego samochodu wolnym od strachu 
przed “pechowcami!’

Ustawa przewiduje zwrot pieniędzy 
lub wymianę samochodu dla właści­
cieli “pechowców.” Według nowego 
prawa, “pechowiec” zdefiniowany jest 
jako samochód, który był w naprawie 
4 razy lub 30 dni w celu usunięcia 
tej samej usterki. Nowej ustawie pod­
legałyby samochody będące pod gwa­
rancją.

Producenci samochodowi twierdzą, 
że prawo to nie daje konsumentom 
nowych korzyści. Opinii tej nie po­
dziela Clarence Ditlow, dyrektor 
Ośrodka Bezpieczeństwa Samocho­
dowego. Były wypadki gdzie odda­
wano samochody do naprawy 30 do 
40 razy — powiedział Ditlow.

W istniejącym obecnie prawie, nie 
ma definicji pechowca i jedynie samo­
chody pod gwarancją, w których nie 
można usunąć wady, podlegają wy­
mianie lub zwrotowi pieniędzy.

Ośrodek Bezpieczeństwa Samocho­
dowego oblicza, że za pechowca można 
uznać przynajmniej jeden z 1,000 no­
wych samochodów.

“W społeczeństwie amerykańskim 
jest niesłychanie ważne posiadanie 
dobrze działającego samochodu. Szko­
dy psychiczne spowodowane pechow­
cami są nieobliczalne”— powiedział 
Norman Lehrer. Lehrer jest adwo­
katem, który reprezentował Ricky i 
Barbarę Haas w sprawie wytoczonej 
ostatnio przeciwko General Motors 
Corp.

W sprawie tej, sąd przyznał pań­
stwu Haas $3,599 odszkodowania plus 
$16,400 kosztów sądowych, gdy będąc 
właścicielami nowego samochodu, 
Chevy Chevette, zażądali zwrotu pie­
niędzy po siedmiokrotnej próbie usu­
nięcia wady systemu kierowniczego.

Ponieważ stan Illinois nie miał do 
tej pory prawa zabezpieczającego 
przed pechowcami, państwo Haas 
zmuszeni byli oddać sprawę do sądu.

W przeciągu ostatnich dwóch lat 
wprowadzono ustawy zabezpieczające 
przed pechowcami w 10 stanach.

Członkowie Mafii Będą Zeznawać 
Przed Federalną Ławą Przysięgłych

Ze źródeł dobrze poinformowanych 
dochodzą informacje, że Federalna 
Ława Przysięgłych zajmująca się 
przestępczą działalnością mafii, po­
woła do zeznań przywódców świata 
gangsterskiego, szczególnie obecnie, 
po zamordowaniu dwóch osobników 
oskarżonych o próbę zamachu na 
Kena Eto.

Jak wiadomo, w ubiegłym tygodniu 
znaleziono ciała zamordowanych 
członków mafii Jaspera Campisa i 
Johna Gattuso. Mieli oni stanąć przed 
sądem odpowiadając za zamach na 
życie Eto. Zdaniem władz zajmują­
cych się śledztwem, gangsterzy za­
niepokojeni dodatkowymi dowodami 
zbrodni dwóch oskarżonych, postano­
wili ich zgładzić, aby ewentualnie nie 
zgodzili się współpracować z władza­
mi w zamian za łagodniejszy wymiar 
kary.

Dwóch gangsterów zamordowano 
w stylu typowym dla przestępczego 
podziemia. Jeden z nich miał ślady 
wielu pchnięć nożem, oraz był praw­
dopodobnie duszony, w celu wydoby­
cia z niego zeznań o tym, czy “zaczął 
śpiewać” władzom, zeznając w cza­
sie śledztwa.

Panika w świecie gangsterskim jest

o tyle prawdopodobna, że jak twier­
dzą agenci śledczy, na kilka dni przed 
“zniknięciem” Gattuso i Campise, 
przedłożono sądowi jako dowód rze­
czowy włosy, znalezione przez agen­
tów śledczych FBI w samochodzie Eto. 
Badania definitywnie wskazały, że 
włosy te były włosami Gattuso. Włosy 
były bardzo poważnym dowodem rze­
czowym, wykluczały ewentualną po­
stawę obrony oskarżonych, mogącą 
stawiać zeznania Eto, pod znakiem 
zapytania jako opinie byłego członka 
mafii, a nie fakt rzeczywisty.

Po nieudanym zamachu na jego 
życie Ken Eto zgodził się współpraco­
wać z władzami. Jest naturalnie od­
powiednio chroniony. Udzielił już wie­
lu cennych informacji dotyczących 
działania mafii, wymieniając powią­
zania niektórych jej przywódców z 
przestępstwami związanymi zarówno 
z hazardem jak też innymi nielegal­
nymi praktykami.

Wadę mają nadzieję, że dzięki 
zeznaniom powołanych przed Ławę 
Przysięgłych, informacjom otrzyma­
nym od Eto, oraz informacjom jakie 
zdołali zdobyć agenci śledczy, uda się 
zupełnie unieszkodliwić gangsterskie 
podziemie już niedługo, być może w 
następnym roku.

Wdowa Po Zmarłym Więźniu 
Otrzyma $496,000 Odszkodowania

Federalna Ława Przysięgłych przy­
znała odszkodowanie w wysokości 
$496,000 dla wdowy po więźniu, który 
zmarł z powodu pobicia go w więzieniu 
powiatowym.

Ława Przysięgłych nakazała zapła­
cenie odszkodowania przez 6 osób, 
których nazwiska zostały wymienione 
w skardze.

Są to: dyrektor stanowych więzień 
— Philip T. Hardiman, szeryf Richard 
J. Elrod, oraz 4 strażników więzien­
nych: Howard Pearman, Mark Pacz­
kowski, Edward Lagenza i William 
Stein.

Hardiman i Elrod muszą zapłacić 
po $150,000 każdy, a Pearman, Pacz­
kowski i Lagenza po $65,000, nato­
miast Stein tylko $1,000.

David Rascon, lat 25, został are­
sztowany w marcu 1980 roku i osa­
dzony w więzieniu powiatowym. Ocze­
kiwał on na rozprawę w związku z 
oskarżeniem o oszustwo, z którego 
później został uniewinniony. 29 marca 
tegoż roku, jak zeznawali w czasie 
rozprawy świadkowie, Rascon, razem 
z innymi więźniami, rozpoczął kłó­
tnię, która doprowadziła do bójki.

Czterech strażników więziennych 
próbowało przeszkodzić bójce. Rascon 
został zabrany przez strażników na 
korytarz i tam przez nich pobity.

Biło go trzech strażników; Stein

Rodzice Zeznawali 
w Procesie Syna

W odbywającym się procesie o mor­
derstwo, rodzice i siostra oskarżonego 
zeznawali i scharakteryzowali go 
jako duże dziecko, mimo jego 18 lat. 
Powiedzieli między innymi, że bawi 
się on zabawkami odpowiadającymi 
dzieciom w wieku lat 10, jak też lubi 
towarzystwo małych dzieci, z którymi 
często się bawi.

18-letni Kevin Cooney z Woodridge 
jest oskarżony o zamordowanie zawo­
dowego gracza w golfa Zigfielda Troy, 
15 maja 1981 roku. Proces odbywa 
się w sądzie okręgowym powiatu Du- 
Page.

został ukarany grzywną dlatego, że 
nie stanął w obronie więźnia i dopuścił 
do bicia go.

W wyniku tego pobicia, Rascon spę­
dził 30 dni w szpitalu więziennym 
i zmarł na początku tego roku. Adwo­
kat występujący w imieniu wdowy po 
zmarłym, Elains Rascon, powiedział, 
że David Rascon był leczony w szpi­
talu z powodu pęknięcia cewki mo­
czowej, a jego śmierć nastąpiła z 
powodu ran odniesionych w czasie 
pobicia.

Zdaniem adwokata, odpowiedzial­
ność za jego zgon ponoszą strażnicy 
więzienni.

Rzecznicy Elroda oraz Hardiinana 
którzy nie otrzymali jeszcze oficjal­
nych zawiadomień na temat werdyktu 
Ławy Przysięgłych, dotychczas nie 
wypowiedzieli się na ten temat.

Morderstwo i Gwałt 
w Jednym Domu

Dwóch uzbrojonych bandytów doko­
nało w poniedziałek rano morderstwa 
w mieszkaniu w południowej części 
miasta. Policja najpierw została za­
wiadomiona o gwałcie. Bandyci wła­
mali się do mieszkania młodego mał­
żeństwa, gdzie zgwałcili 21-letnią 
kobietę, a jej męża związanego poło­
żyli w wannie w łazience. Policja zo­
stała później powiadomiona przez są­
siadów, że w mieszkaniu w tym sa­
mym budynku i na tym samym pię­
trze znaleziono zwłoki młodego męż­
czyzny. Zamordowany został zidenty­
fikowany jako Oliver Buck, lat 20. 
Leżał on na łóżku ze związanymi 
rękami. Otrzymał dwie kule w głowę. 
Mieszkanie było splądrowane.

Rozpoczną Się 
Zapisy Do Szkoły

Rodzice uczniów klas pierwszych, 
którzy początkowo mieli być przy­
dzieleni do trzech innych szkół w dys- 
strykce szkół średnich nr 214, otrzy­
mali zawiadomienia, że będą mogli 
zapisywać dzieci do szkoły średniej 
w Arlington Heights.
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